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A d res R edakcji „ K u rje ra  W arszaw skiego**, P lac  T e a tra ln y  N° 4 7 3 c ., dom W . L . Zabłockiej.

— W czorąj, jako w dzień urodzin Jego Cesarskiej 
Wysokości Wielkiego Księcia Mikołaja Aleksandrowi­
cza, zostały odprawione w' soborze prawosławnym św. 
Trójcy, o godzinie 10£ zrana, przez arcybiskupa Jo- 
anicjusza msza św., a następnie nabożeństwo dzięk­
czynne, w obecności głównodowodzącego wojskami, 
oraz władz wojskowych i cywilnych. Jednocześnie 
odprawione były nabożeństwa dziękczynne we wszyst­
kich tutejszych cerkwiach wydziału wojskowego.

(Dz. War.)

W  rozkazach Warszawskiego Ober-Policmajstra do 
Policji Wykonawczej, za Nr 119 i 122 wydanym, za­
mieszczono: JW. Namiestnik Królestwa, mając sobie 
przezemnie przedstawionem o uczynionym przez War­
szawskie Tow: Dobroczynności starania, względem do­
zwolenia niżej wymienionym członkom tegoż Towa­
rzystwa, zbierać od mieszkańców fanty i inne poda­
runki, na użytek odbyć się mającej w r. b., tak jak to 
w latach przeszłych miało miejsce, loterji fantowej 
w ogrodzie Saskim, objawić na to raczył swoje przy­
zwolenie. Podając o tern do wiadomości Poiicji, po­
lecam : członkom Tow: Dobroczynności, którzy winni 
być zaopatrzeni w odpowiednie świadectwa tegoż To­
warzystwa i na zapotrzebowanie Policji okazywać ta­
kowe, dozwolić zbierać od mieszkańców fanty i inne 
podarki, na użytek wspomnianej loterji.—  Członkowie 
wydelegowani do tego przez Towarzystwo Dobroczyn­
ności, są następujący: do cyrkułów: Ig o iX Ig o : Jan 
Elsner, Michał Sobolew, Ludwik Herkner; d o l i  i III: 
Leopold Hubert, Leon Jasiński; do IV: Lud: Gronau, 
Aleks: Kraushaar; do V i VI: Leop: Moraczewski, Ro­
man Golizer; do VII i VIII: Michał Fiok, Jozef Wi­
ślicki, Jan Brygiewicz; do IX i X : Aleks: Leśniewski, 
heliks Boniewski, Emeryk Paprocki i Franciszek So- 
bieszczański; do XII: Juljan Różycki i Nepom: Rol- 
bieckl- (Gaz: Polic:)

—  Zostający p r z y  Namiestniku w Królestwie Pol- 
skum  Inspektor Lekarski, na zasadzie odezwy Jene- 
ralnego Konsulatu Austrjackiego w Warszawie z d. 5go 
maja r. b., podaje do wiadomości powszechnej, żeRząd 
k ijo w y  w Galicji, w celu niedopuszczenia zarazy ksie- 
gosuszu nanowo pojawiającej się w gubernji kieleckiej 
do Galicji, zarządził wprowadzenie w wykonanie obo­
wiązujących środków kwarantannowych na granicy 
powiatów: chrzanowskiego, krakowskiego, bocheń­
skiego, brzeskiego, dąbrowskiego, mieleckiego i tar­
nowskiego, od strony Królestwa Polskiego. (D. W.)

— Jutro o godzinie 8-ej rano w koścież S-tej Trójcy 
na Solcu, Wotywa z wystawieniem i odoracją Drzewa 
Krzyża Świętego, przed ołtarzem Cudownego PANA 
JEZUSA.

Jutro też w kościele Archi Katedralnym S go Jana, 
o godzinie 8-ej rano, w kaplicy przed ołtarzem Cudowne­
go PANA JEZUSA, odbędzie się wotywa literacka.

— E — Każde umiejętne usiłowanie na drodze za­
miany siły ludzkiej pracą machiny, choćby najprost­
szej, oddaje liczne usługi, a przedsiębiercom zapewnia 
liczne korzyści.

Aby przekonać się o tern, dosyć jest spojrzeć doko­
ła siebie, a wszędzie przykłady tych prawd napotyka­
my. Weźmy choćby ostatni smutny wypadek przytra- 
fiony na białej naszej Wiśle, a i tu potwierdzenie tych 
słów znajdziemy.

W zeszłym tygodniu przybył z Gdańska do Warsza­
wy niejaki Franciszek Dembski właściciel paru berli- 
nek, wioząc na takowych żelazo, które miało być od- 
stawionem na Solec, do jednej z fabryk tam znajdują­
cych się. Dla przeprowadzenia berlinek po za most, 
trzeba było maszty poskładać, a dla dalszej żeglugi tuż 
za mostem znowu je podnieść.

Podobna czynność u nas wymaga bardzo wielu wa­
runków sprzyjających i licznej obsługi, gdyż berlinkę, 
w której mamy maszt złożyć, potrzeba umieścić po­
między dwoma innemi berlinkami mającemi maszty 
stojące, u tych sznury założyć i przeprowadzić je do 
masztu mającego się opuszczać i tak dopiero przy po­
mocy wielu ludzi dopełnić tej roboty. Najmniejsza 
niedokładność w tej czynności, najmniejszy pośpiech 
jednego z ludzi użytych do pomocy, lub też opóźnie­
nie się, powodują niechybny upadek masztu, a w sku­
tek tego, prócz potrzaskania się go, zwykle następuje 
uszkodzenie stątku, a niekiedy i śmierć którego 
z pracujących. ,

Podobny właśnie wypadek spotkał Franciszka 
Dembskiego, który przy osobistym dozorze nad do- 
kładnem spełnianiem wydawanych przezeń rozkazów, 
uległ śmierci. Kiedy bowiem maszt opuszczony co­
kolwiek tylko pochylił się na jedną stronę, już nie by­
ło możności utrzymania go i całą massą swego cięża­
ru uderzył w głowę Dembskiego, skutkiem czego 
śmierć natychmiastowa nastąpiła.

Podobnych wypadków, a nawet nie tak dawno przy- 
trafionych, już kilka pamiętamy; ponieważ jednak są  
sposoby nietylko zabezpieczenia się od podobnych
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nie?zczęść, ale nadto jest możność oszczędzenia licz­
nych kosztów i strat przy tego rodzaju czynnościach, 
przeto podnosimy tę kwestię w nadziei, że znajdą się 
ludzie co skorzystać z tego zechcą. Urządzenie od­
powiedniego bloku lub windy przy moście stałym, nie 
przedstawia ani wielkich kosztów, ani też żadnej tru ­
dności; przedsiębierca zaś, któryby podobną rzecz 
urządził, pobierając po kilkadziesiąt kopiejek od opusz­
czenia i podniesienia masztu, miałby znaczny odbyt 
i dość przyzwoite zyski. Dziś, opuszczenie i podnie­
sienie masztu prócz kłopotów, straty czasu i t. d. ko­
sztuje kilkanaście rubli, każdy więc z właścicieli ber- 
linki z dogodności jakąby przedstawiał przyrząd sta­
ły, chętnieby korzystał.

Przy urządzeniu windy dosyć jest linę założyć 
w środku masztu i użyć dwóch ludzi do kręcenia kor­
bą, podobnie przy podnoszeniu. Prosta ta robo­
ta i zwykłość przyrządu, uwalniają nas od dalszych 
objaśnień.

Przyrządy podobne wszędzie na rzekach spławnych 
przy mostach stałych znajdują się, dziwnem więc jest, 
iż dotąd u nas pod Warszawą o tern nie pomyślano. 
Sądzimy jednak, iż który z przedsiębierców dbały o 
korzystne umieszczenie małej sumki pieniędzy, po­
stara się o pozwolenie urządzenia projektowanej przez 
nas windy i zapewni przez to dla siebie korzyści 
przyzwoite, a dla właścicieli berlinek stanie się dobro­
dziejem.

( Q ) Dalszy ciąg listy wystawców, którzy przyjęli 
udział w obecnej wystawie w Petersburgu; (patrz 
Nr 108).

Juszczyk Józef z Warszawy, Słowianka, mundur 
żołnierski własnego pomysłu, baszłyk z wiksatyny i 
t. d.; Janosz Jakób z Józefowa pow. grodzicki, cukier 
w kryształach i proszku; Kloch i Dutkiewicz z W ar­
szawy, fotografje, album kwiatów, album Częstocho­
wskich starożytności; Koch August z Warszawy, wy­
roby koszy karskie; Kronenberg Leopold z Gustek 
gub. piotrkowska, schody okrągłe kolumny, sikawki i 
iune odlewy z żelaza; Kronenbem Leopold z Waleń- 
tynowa, około 500 głów cukru rafio wanego i mączka 
cukrowa; Kronen! e/g Leopold z Ostrowy pow. kutno­
wski, cukier rafinowany i mączka; Kronenberg Leo- 
P' l t  z Warszawy, cygara, tytoń i papierosy; Kanarek 
Izrael z Warszawy, cukier lodowaty i inne wyroby 
z cukru; Kantor Adolf (introligator) z Warszawy, 
dzieła Kopernika, biblja i wzory sztuki średniowiecz­
nej, w ozdobnych oprawach; Kopelmau Samson Nowo- 
georgiewsk, naczynia kuchenne polewane; Kotkowscy 
Bracia z Bodzechówa, gwoździe maszynowe; Kaddi- 
sohn Józef z Warszawy, atrament, tusz, lak i farbka; 
Krause Jan z Warszawy, lakiery różnych gatunków, 
lak, farba i t. d.; Kreske Adolf z Pabjanic, pończochy, 
kaftany, mankiety, szale i t. d.; Krusche Benjamin 
z Pabjanic, kamloty, alpaca, tybety i t. d.; Korn Wil­
helm z Warszawy, wódki słodkie, nalewki, likiery 
i t. d.; Krall i Zejdler z Warszawy, dwa fortepjany; 
Kisielnicki Ludwik z Cydzywa pow. łomżyński, wódki 
słodkie i likiery; Keller i S-ka z Skompego gub. kie­
lecka, drewniane sztyfty do butów; Konitz Samuel 
z Warszawy, wódki słodkie i likiery; Konitz Samuel 
z Warszawy, cykorja; Kowalski Szymon z Warszawy, 
dwie ramy rzeźbione; Kipmann Maksymiljan z W ar­
szawy,! rękawiczki, szelki i bandaże; Krysek Henoch

z Ozorkowa, korty letnie; Knothe Bracia z Tomaszowa 
korty i kaszmir; Kittlaus Karol ze Zgierza, korty le­
tnie; Katz i Leidgeber z Warszawy, asfalt i różne 
przedmioty pokryte asfaltem; Lilpop, Rau, i S-ka 
z Warszawy, maszyna parowa poruszająca 3 pompy, 
maszyna par. systemu horyzontalnego, żniwiarka, sie- 
wnik, pługi, brony, lokomobila, sikawki i t. d.; Lilpop, 
Rau i S-ka z Warszawy, wagon pocztowy i towaro­
wy; Lilpop, Rau i S-ka z Drzewicy, krata do balkonu, 
komin ozdobny, deflektor i l. p. odlewy z żelaza; Le­
win Bernard z Płocka, likiery, wódki słodkie, nalewki; 
Loewenberg Bracia z Rudy Pabianickiej, cukier w gło­
wach i mączka; Lubliński Ludwik z Warszawy, obu­
wie śrubowe; Liedtke Jan z Warszawy, rzemienie i 
skóry; Lesselroth Wolf z Warszawy, massa do zapra­
wiania podłóg; Loth Edward z Warszawy, kapelusze 
słomkowe i filcowe damskie i kwiaty sztuczne; Lourse 
i S-ka z Warszawy, cukry, czekolada; Majewski Ju- 
ljan zWarszawy, planimetr własnego wynalazku; Mo- 
es Krystjan z Pilicy, korty; Moes Krystjan z Pilicy, 
mąka pszenna i kasza; Moes Krystjan z Pilicy,papier; 
Majewski Hipolit z Warszawy, krople od bólu zębów; 
Meier Ferdynand z Lodzi, nalewki, arak, wódki i 
woda kolońska; Martini Karol z Warszawy, komin 
marmurowy; Mieczkowski Jan z Warszawy, fotografje 
wielkich rozmiarów, karty wizytowe i fotograficzne 
negatywy; Maringe W iktor z Marężówa pow. socha- 
czewski, pszenica czysta, mąka, biszkopty i t. d.; 
Meierhoff K. A. ze Zgierza, korty letnie; Margulies 
Peisach z Ozorkowa, korty letnie; Matuszewski Józef 
z Warszawy, okrycia damskie i palta; Norblin Lu­

dwik i S-ka z Warszaw-y, wyroby platerowane; Nivet 
Benno z Warszawy, rękawiczki; Neumann Edward 
ze Zgierza, krochmal; Neumann Hugo z Warszawy, 
tkaniny metalowe bez końca, dla zakładów różnych 
przemysłowych; Natansohn Jakób z Guzowa pow. 
grodziski, cukier rafinowany; Natansohn Jakób 
z Sannik pow. łowicki, mączka cukrowa; Orkisz Auie- 
la z Rawy, konfitury i galąrety; Orgelbrand S. z W ar­
szawy, encyklopedja powszechna i płyty stereotypo­
we; Ostrowski Hieronim z Warszawy, obuwie męzkie; 
Ostrowski i S-ka z Warszawy, furgon połowy do ży­
wności obozowej; Piotrowski Michał z Kraśnieca pow. 
ciechanowski, cukier w kawałach; Piotrowski Kon­
stanty z Lublina, wyroby powroźnicze; Hr. Plater, 
Starzyńscy i Szczuka z Ząbek pod Warszawą, dreny, 
cegły, ul i torf; Hr. Plater St. z Uruśniewa gub. siedle­
cka, sery holenderskie; Peier Marja z Warszawy, gor­
sety i bandaże damskie; Polakiewicz Bracia z W ar­
szawy, cygara, tytoń i papierosy; Pik Jakób z W ar­
szawy, narzędzia matematyczne i optyczne; Puls F ry­
deryk z Warszawy, kosmetyki; Pohorecki z W arsza­
wy, peruki, szynjony loki i t. d.; Pfeiffer Stanisław 
z Warszawy, skóry wyprawne; Rauer August z W ar­
szawy, palto, frak, spodnie i t. d.; Reichmann i Wolf 
z Zegrzynka, mąka i różne odpadki; Rau Henryk 
z Oryszewa, cukier w głowach i mączka; Rawicz Jó ­
zef z Elżbietowa, cukier w głowach i mączka; Remus 
Karol ze Zgierza, farby roślinne; Remus Teodor z Lo­
dzi, samojazd parowy (nowego pomysłu) i sikawki do. 
polewania ulic; Rozmanith Stanisław z Warszawy, 
stare miody i wina Tokaju; K. Rudzki i S-ka z W ar­
szawy, odlewy żelazne; Roth Karol z Warszawy po­
mnik Piotra Wielkiego, (dalszy ciąg nastąpi).



Towarzystwo drogi żelaznej Warszawsko- Wiedeńskiej-

Odpowiednio do §§ 31, 3 4 ,35 , 36 i 39 ustawy, Rada 
Zarządzająca, m ą honor podać do wiadomości panów 
akcjonarjuszów Towarzystwa, że w dniu 9 (21) czerwca 
r. b., o godzinie l i t e j  rano, w dworcu stacji głównej 
w Warszawie, odbytem będzie zwyczajne dwunaste 
ogólne zgromadzenie akcjonarjuszów Towarzystwa.

Akcjonarjusze zam ierzający uczestniczyć w rzeczo- 
nem zwyczaj nem ogólnem zgromadzeniu, winni są zło­
żyć najpóźniej do godziny 3-ej po południu dnia, 29 
maja (10 czerwca) r. b. akcje właściwe lub pożytkowe, 
w liczbie najmniej sztuk czterdziestu, w Kassie Głów'- 
nej Towarzystwa w Warszawie, lub też u jednego z ni­
żej wymienionych domów handlowych, a mianowicie: 
w Petersburgu, w Banku dyskontowym, oraz u domu 

Gustaw Sterky i Syn; 
w W rocławiu, w Kassie Zjednoczenia Bankowego Szląz- 

kiego;
w Berlinie, u domu G. Muller et Comp.; 
w Amsterdamie, u domu Lippm ann Rosenthal et Com.; 
w Frankfurcie n./M, u domu J. W eiller Synowie; 
w Krakowie, u domu Antoni Helcel; 
w Bruxelli, u domu Brugm ann Synowie.

Akcje złożone być powinny przy załączeniu specyfi­
kacji numerów tychże akcji, spisanej w trzech jedno­
brzmiących egzemplarzach i podpisanej^ Jeden egzem­
plarz specyfikacji poświadczony przez Kassę, wręczony 
będzie składającem u akcje, jako dowód przyjęcia depo­
zytu, a drugi egzemplarz pozostanie przy depozycie, 
trzeci zaś opatrzony stemplem Towarzystwa dołączy 
się do karty  wnijścia akcjonarjuszowi służącej. Stoso­
wnie do tego specyfikacje depozytowe oznączone będą 
numerami I, II, I I I  Zwrót depozyty nastąpi po od­
bytem ogólnem Zgromadzeniu jedynie za złożeniem 
specyfikacji numerem pierwszym oznaczonej i obejmu­
jącej pokwitowanie Kassy, k tó ra  depozyt przyjęła. O d­
powiednio do § 31 Ustawy, akcjonarjusz może przeląc 
służące m u na ogólnem zgromadzeniu prawo głosu na 
innego akcjonarjusza, udział w temże zebraniu biorą­
cego, za udzieleniem prywatuego pełnojnocuictwa. 

W arszawa dnia 3 (15) m aja 1870 roku.
(1— 1) — 3962—(Dz. W ar)

Towarzystwo drogi żelaznej Warszawsko-Bydgoshiej.

Odpowiednio do §§ 31, 34, 35, 36 i 39 Ustawy, Ra­
da Zarządzająca ma honor podać do wiadomości pp. 
akcjonarjuszów Towarzystwa, że w d. 10 (22) czerwca 
r. b. o godzinie 11-ej rano, w Dworcu Stacji Głównej 
w Warszawie odbytem będzie zwyczajne dwunaste 
ogólne zgromadzenie akcjonarjuszów Towarzystwa.

Akcjonarjusze zamierzający uczestniczyć w rzeczo- 
nena zwyczajnem ogólnem zgromadzeniu winni są zło­
żyć najpóźniej do godziny 3-ej po południu, dnia 30 
maja (11 czerwca) r. b., akcje właściwe lub pożytkowe 
w liczbie najmniej sztuk dwudziestu, w Kassie G łó­
wnej Towarzystwa w W arszawie, lub też u jednego 
z niżej wymienionych domów handlowych, a mianowi­
cie: w Petersburgu, w Banku dyskontowym,-oraz u do­
mu, Gustaw Sterky i Syn; wW rocławiu, w Kassie Z je­
dnoczenia Bankowego Szlązkiego; w Berlinie u domu 
G. Muller et Comp.; w Amsterdamie, u domu L ipp ­
mann, Rozenthal et Com.; w Frankfurcie nad M., u 
domu J . W eiller Synowie; w Krakowie u domu Antoni 
Helcel; w Brukselli u domu Brugm ann Synowie.

Akcje złocone być powinny przy załączeniu specyfi­
kacji numerów, tychże akcji, spisanej w trzech jedno­
brzmiących egzemplerzach i podpisanej. Jeden egzem ­
plarz specyfikacji poświadczony przez Kassę, wręczo­
ny będzie składającemu akcje, jako dowód przyjęcia 
depozytu, drugi egzemplarz pozostanie przy depozycie, 
trzeci zaś, opatrzony stemplem Towarzystwa, dołączy 
się do karty  wnijścia akcjonaryuszowi służącej. Stoso­
wnie do tego, specyfikacje depozytowe oznaczone będą 
num eram i I. II. III. Zwrot depozytu nastąpi po odby­
tem ogólnem zgromadzeniu, jedynie za złożeniem spe­
cyfikacji numerem I-szym oznaczonej, i obejmującej 
pokwitowanie Kassy, która depozyt przyjęła. Odpowie­
dni do § 31 Ustawy, akcjonarjusz może przelać służące 
mu na ogólnem zgromadzeniu prawo głosu, na innego 
akcjonarjusza, udział w temże zebraniu biorącego, za 
udzieleniem prywatnego pełnomocnictwa.

W arszawa d. 3 (15) maja 1870 r.
(1— 1) — 3,963- (D z .  War.)

— Dziś o godzinie 6-tej rano nastąpiło otwarcie 
Instytutów wód mineralnych w Ogrodach: Saskim i 
Krasińskich. Zdaniem wielu lekarzy, Instytutom  
wspomnienym w roku bieżącym nie zbraknie konsu­
mentów; obecnie w Ogrodzie Saskim zapisanych jest 
na kurację osób 36, a w Krasińskich osób 21. Zakłady 
instytutów zostały bardzo starannie odnowione. Ogró­
dek tak  zwany Dukerła, niezadługo stanie się p ra ­
wdziwym koszem kwiatów. Pijącym wody uprzyje*. 
mniać będą bez przerwy przechadzkę orkiestry pp. 
Lewandowskiego i Kuhnego. Z ustaleniem się pogo­
dy, rozpoczętem zostało także leczenie kumysowe 
w Saskim Ogrodzie. Fabrykacją kumysu i kuracjami 
nim, kierują właściciele laboratorjum  Doktorowie A. 
Przystański i J. F. Nowakowski. Kurację kumysową 
odbywać można i w instytutach wód mineralnych; na 
sezon tegoroczny urządzoną została sprzedaż kumysu 
w butelkach tak  w Ogrodzie Saskim jak  i Krasińskich. 
Pijących kumys jest już przeszło sto osób, — wielu 
także chorych leczy się tym naktarem  zdrowia na 
mieście. Trzeci zakład wód mineralnych, w ogrodzie 
zwanym Foxal, dotąd otwartym nie został. Dla cho­
rych z Nowego Światu i jego okolic istnienie tego za­
kładu byłoby bardzo pożytecznem.

=  Próby z opery: „Bal maskowy," k tóra ma być 
po raz pierwszy wykonaną w sobotę, odbywają się 
bardzo pomyślnie. Wystawieniem tej opery zajmuje 
się p. Q uattrini; wykonawcami zaś głównych ról będą 
pani Dowiakowska i panna Kwiecińska, oraz pp. F d- 
leborn i Keller. „Bal maskowy" nałoży do najszczę­
śliwiej natchnionych i najstaranniej opracowanych 
partycji Verdi’ego. Przedstawienia tej opery przez 
artystów włoskich gromadziły liczne grona słuchaczy, 
nie wątpimy więc, że ich nie zbraknie naszym arty-

który się w tych dniach zdarzył na kolei Luksem burg, 
skiej ciężko zostali poraniem: p. Servais ojciec zm ar­
ł e g o  wiolonczelisty, oraz syn jego z żoną W ieść ta  
j e s t  bezzasadna, ponieważ ojciec Servais ego od la t 
przeszło 20 stu nie żyje, a synowie słynnego muzyka 
dotychczas są wyznawcami celibatu. Jeden z nich 
kształci się w Paryżu na kompozytora, a drugi ró ­
wnież artysta, przebywa na dworze Wejmarskim. Zię-



ciem zaś Servais’ego jest p, Godebski rzeźbiarz, znany 
w świecie artystycznym z licznych utworów i goszczą­
cy obecnie we Francji. Do wyjaśnienia bezzasadno­
ści krążącej wieści, skłoniła nas chęć uspokojenia 
fałszywie zaalarmowanych nią w Warszawie przyjaciół 
i znajomych rodziny Servais.

=  Wczoraj, delegowani przez władzę Towarzystwa 
Kredytowego Miejskiego, rozpoczęli próbną czynność 
szacowania nieruchomości. Zszedłszy na grunt, dele­
gowani ci, ocenili na podstawie ułożonego projektu 
dwa domy, przy ulicy Miodowej, a mianowicie dom p. 
Grabowskiego Jana i dom p. Górskiego, oraz jedną 
z nieruchomości fabrycznych. Czynności szacowania, 
odbywać się już mają bez przerwy, we włeściwej kolei. 
Kękojmią sumienności we wspomnionem szacowaniu, 
dla właścicieli domów, którzy korzystać pragną z k re­
dytu Towarzystwa, jest wybór delegacji, z grona tu­
tejszych obywateli, znanych z dobrego imienia, i z wy­
kwalifikowanych techników.

— (A. n.) Panie Redaktorze! Wybacz jeżeli śmiem 
użyć pośrednictwa twego, aby wyrazić desideratum przez 
wiele bardzo osób żywione. Dyrekcja dr. żel. war.-wied. 
wysyła w czasie Zielonych Św. nadzwyczajne pociągi 
do Częstochowy. Wyjazd w sobotę, przyjazd w ponie­
działek. Na odpoczynek i dewocje pozostaje dzień je ­
den t. j. niedziela. Jest jednak wiele osób, które ma­
jąc krewnych lub bliskich znajomych w sąsiedztwie 
i okolicy, pragnęłyby jednocześnie odwiedzić icb. Są 
i takie, które dla braku miejsca lub odpowieenich wy­
gód , nie mogą zakładać pied-a-terre w Częstochowie. 
Dla tych osób termin tak krótki, przedstawia za wiele 
fatygi i troski. Przez dodanie jednego dnia, dyrekcja 
wielkąby im zrobiła dogodność, nic na tern sama nie 
tracąc, zyskując zaś może wiele więcej passażerów.

Prenumerator M. 0.
—  W jednym z ostatnich numerów czasopisma: 

„Zorza", pani Al: Marczewska, projektuje założe­
nie zakładu pod nazwą: „Sala wspólnej pracy dla 
ubogich dziewcząt". Byle się fundusz znalazł, mó­
wi autorka projektu, nie zbraknie sposobów i pomy­
słów do praktycznego urządzenia sali wspólnej pra­
cy, w której ubogie dziewczęta i kobiety pobierałyby 
bezpłatnie naukę haftu, kroju, szycia,— sala w której 
byłoby kilkanaście maszyn do szycia. Prócz takiej 
sali, pani Marczewska projektuje: założenie sklepu 
pomocy, dla sprzedaży robót wykonanych w sali szko­
ły dla sług, sali dla sług chorych i przytułku dla sług 
chwilowo pozbawionych służby. Zacne te pomysły 
radzibyśmy jak najśpieszniej widzieć wprowadzonemi 
w życie.

=  Do zakładu gimnastyki, zabaw i rzemiosł, do 
dnia wczorajszego, przeszło ośmdziesiąt dzieci zapisa- 
n jch  zostało i liczba elewów z dniem każdym rośnie. 
Dowód to oczywisty, iż pomieniona instytucja odpo­
wiada potrzebom rodziców i dziatwy, a spodziewać się 
należy, iż właścicielki dołożą wszelkich starań, aby 
zadosyć uczynić zaufaniu rodziców'. Obecnie pracują 
czynnie nad założeniem ptaszarni, aquarium i króli 
karni, aby dzieci oswoić z hodowlą ładnych zwierząt 
przyuczyć do uczuć tkliwych i poszanowania dla two­
rów Bi żych.

=  Słyszeliśmy, źe na obchód stuletniej rocznicy 
urodzin Beethovena, który ma się odbyć w końcu b. m. 
w Wejmarze, wybiera się także grono tutejszych miło­
śników sztuki. Program wspomnionej uroczystości,

podany przez wszystkie prawie dzienniki niemieckie, 
zadziwia bogactwem kompozycji. Liszt umyślnie na 
obchód ten napisał kantatę, i ma przybyć z Rzymu 
do Wejmaru, ażeby dyrygować jej wykonaniem.

=  .Na konserwację zabudowań pierwszego męzkie- 
go i żeńskiego gimnazjum w Warszawie przeznaczno 
rs. 5,000.

=  W dniu 8 czerwca sprzedany zostanie pałac po 
biskupi w Kaliszu; licytacja rozpocznie się od rs. 
10,800 kop. 12£.

=  Donoszą nam z pewnego źródła, że Salwian Ja- 
kubwski ex-bankier tutejszy przebywa w Nowym-Yor- 
ku, i zaokrągla spekulacjami wywiezione ztąd kapi- 
tały.

=  Dawniej abonenenci gazet zagranicznych wśród 
natłoku odbierali popołudniową porą pisma prenume­
rowane z ekspedycji gazet, mieszczącej się przy Po- 
cztamcie Warszawskim. Obecnie zaś uważamy za wła­
ściwe donieść, iż od kilku dni można po gazety zgła­
szać się w czasie przed południowym.

=  Pod ulicą Franciszkańską i Wałową, zbudowany 
zostanie kanał murowany. Kosztorys wynosi rs. 6 000. 
Licytacja na to przedsiębierstwo odbędzie się w Magi­
stracie tutejszym w d. 2 czerwca.

=  Pod same rogatki powązkowskie, zaprowadzone 
zostały w tych dniach latarnie gazowe, a ponieważ 
chodnik asfaltowy istnieje już do tego miejsca, pozo­
staje tylko Zarządowi miejskiemu, doprowadzić go pod 
wrota cmentarne, a tem samem spełni dalszy ciąg 
wielkiej dogodności dla mnogiej liczby osób uczęszcza­
jących na cmentarz, dla odwiedzenia grobów.

=  Na Powązkach pod kierunkiem p. Sikorskiego 
wznoszą groby rodziny książąt Lubomirskich, Słoń- 
czyńskich, Chludzińskich i Bielskiego.
- — W przyszłym roku przypada czterechsetna rocz­
nica urodzin Kopernika. W Toruniu już z tego powo­
du organizuje się komitet obchodu tej uroczystości. 
Wartoby i u nas na posągu Kopernika w dniu jego 
święta, położyć choćby wianek z nieśmiertelników.

=  Pan Stefan Grzywiński artysta, znany tutejszej 
publiczności z debiutu na scenie wielkiej i wystąpień 
w koncertach, przybył z Kalisza. W mieście tem p. 
Grzywiński dał dwa koncerty i sympatycznie został 
przyjętym przez swoich słuchaczów.

=  Jutro powtórzenie przedstawienia amatorskiego 
w sali Teatru Warszawskiego Towarzystwa Dobroczyn­
ności.

== Na wieży Ratuszowej od strony ulicy Bielań­
skiej, została już umieszczona tarcza zegaru, który ma 
być ostatecznie dokompletowaniem tej wieży.

=  Czynności w Kassie Groszowej na Pradze, wczo­
raj się rozpoczęły. Kassa ta ma 180 uczestników. Od 
początku założenia w 4,600 wnioskach wpłynęło rsr. 
1,500.

=  Członkowie Komitetu Loterji Izraelskiej ener­
gicznie zajmują się doprowadzeniem w jak najkrótszym 
czasie do skutku wystawy w Resursie Obywatelskiej

=  Na Nowym-Świecie pod Nrein 1258A, właściciel 
domu otrzymał pozwolenie na wybudowanie drew uia-. 
nego teatrzyku. ,

— W dniu onegdajszym, August Gajz i Franciszek 
Zajdowski, poddani pruscy, przybywszy rzeką Wisłą 
z transportem żyta, w zamiarze uskutecznienia mel­
dunku pasportów swoich, na przystani Rybaki, wsiedli 
na maleńką łódkę; w tej właśnie chwili na Wiśle, 
wszczęła się silna burza, w skutku której łódka wy wró-



ciła się, i siedzący w niej tonąć zaczęli, co dostrzegł­
szy Adam Młodziński, sternik szalupy kanonierskiej i 
Antoni Skwarski rybak, bez względu na grożące im 
własne niebezpieczeństwo, zdążyli z pomocą i urato­
wali tonących. W okoliczności powyżej opisanego czy­
nu Młodzińskiego i Skarskiego, prowadzi się śledztwo 
w celu wyjednania dla nich zapewnionej prawem, na­
grody.

— W cyrkule Pragskim , na brzeg rzeki Wisły, około 
fortuŚliwickiego, wyrzucone zostało ciało niewiadome­
go dotąd z nazwiska człowieka,ląt około 25 mającego, 
wzrostu średniego, włosów na głowie czarnych. U bra­
ny by ł: w surdut i palto kortowo czarne, spodnie i 
kamizelkę kortowe koloru brązowego, koszulę płócien ­
ną, gatki w drobne paski, na szyi chustka w paski 
takiegoż koloru, na nogach kalosze łatane. O czem 
w celu wyprowadzenia śledztwa, zawiadomiono Sąd i 
ze strony policji zarządzono dochodzenie.

—  W c\rkule  Jerozolimskim, u omnibusu z Rado­
mia, jadącego przez ulicę Twardą, złam ała się oś, 
w skutek czćgo takowy przewrócił się, i jedna z sie­
dzących passażerek starozakonna Frajndla Morgen- 
sztein, upadłszy, uległa stłuczeniu dłoni bez uszko­
dzenia kości. Morgensztein leczy się w domu.

— W cyrkule Łazienkowskim, na Nowej-Wsi, do­
strzeżono psa wściekłego, który natychm iast przez 
strażnika policyjnego Dubry, zabitym i przez uprzą- 
taczy zabranym  został. (Gaz: Polic:)

—  Złożono w Redakcji „K urjera W arszawskiego11, 
od K. rs. 3, w połowie dla biednej matki kilkorga m a­
łych dzieci, na kupienie maszyny do szycia, a drugą 
połowę na wpis dla Edw arda Konwerskiego; od K. Z. 
rs. 3 dla powyższej matki, na kupienie maszyny; od G. 
G. rs. 2 dla Insty tutu  moralnie zaniedbanych dzieci.

—  Za kurs dorożki, zbyt łaskawie za mnie przez 
panny A. i H. opłacony, składam  do rozporządzenia 
Biura informacyjnego o nędzy wyjątkowej kopie­
jek 20.— A. B.......

Panu Adolfowi. — Żądanych objaśnień udzielić P a­
nu może jedynie Zarząd stowarzyrzenia wzajemnej po­
mocy subjektów handlowych.

=  Staremu Nauczycielowi.— Dla bliższego porozu­
mienia się, prosimy o wskazanie adretsu.

+  W dniu 20 maja r. b., o godzinie 10-tej z rana, 
w kościele S tej B arbary  na Koszykach, odbędzie się 
nabożeństwo żałobne za spokój duszy zgasłego w sile 
wieku ś. p. Fabijana Kowalskiego, Obywatela miasta 
W arszawy, Starszego Zgrom adzenia Lakierników, 
M ajstra w Zarządzie kolei W arsz: Wied: i W arsz.Bydg. 
na które pozostała wdowa z dziećmi Krewnych i 
Przyjaciół zaprasza. — 3979 —

+  W piątek dnia 20 maja r. b., jako  w rocznicę 
śmierci ś. p. Anieli z Skupiewskich W asiewicz, odbę­
dzie się za jej duszę nabożeństwo żałobne w kościele 
katedralnym  S-go Jana, o godzinie 10-tej z rana , na 
które Krewnych i Przyjaciół zaprasza się. — 3975 —

^  W dniu 7 maja roku bieżącego, o godzinie 8ej 
wieczorem w kościele katedralnym  w Kielcach, pobło­
gosławionym został związek małżeński, zawarty m ię­
dzy p. Henrykiem Zdżarskim urzęduikiem, a panną 
Stanisławą Makowską, córką Antoniego Makowskiego 
kontrollera magazynu solnego i M arji z Okenczyców.
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Kielce d. 6  maja.— Powietrze przesiąknięte wilgocią, 
niebo zachmurzone, w iatr zimny, przenikający na 
wskróś wieje od zachodu. Rolnicy z westchnieniem 
patrzą to na niebo, to na ziemię: i tu  i tam  widok 
wcale niepocieszający.

Słyszałem od starych wieśniaków, że rok ma być 
zimny i mokry, bo w dzień Sgo M arka deszcz padał. 
Daj Boże, aby nie ziściła się ta  przepowiednia, gdyż 
po ogólnym nieurodzaju zeszłorocznym, cała nadzie­
ja  gospodarzy, w zbiorach z r. b.

Jeżeli na polach smutno, a drobna zziębnięta traw ­
ka, zaledwie wychyla zieloną swą główkę z czarnej 
ziemi, to tem  smutniej jeszcze przedstawiają się ogro­
dy miejskie, co przywykły o tej porze do ruchu i 
gwaru. Po pustych ulicach publicznego kieleckiego 
ogrodu, przesuwa się dziś chyba jaki stary emeryt, 
szukający rozrywki pod nagiemi drzew am i, albo gro­
m adka dzieci uboższych mieszczan, którym  ciasno i 
duszno w izbie wilgotnej.

Główne zajęcie miasta, skierowane jest ku wyborom 
do Towarzystwa Kredytowego Ziemskiego, mającym 
się odbyć dnia 16-go maja. Nadzieja biernego zjazdu 
obywateli, pokrywa uśmiechem zadowolenia, twarze 
kupców szczególniej.

Pojawił się tu także Serb, a raczej głowa jego u ło ­
żona na talerzu, ku wielkiemu zdziwieniu miejscowych 
spektatorów. Głowa rzeczywiście spoczywa na cien­
kim  stole, wcale nieprzykrytym  i przemawia do obe­
cnych we wszystkich językach słowiańskich. U rządze­
nie bardzo zręczne, sprawia dziwne złudzenie. Głowa 
prostopadle do ta lerza  ustawiona, pokryta gęstym 
czarnym włosem, mówiąc porusza oczami i ustami, 
śmieje się nader naturalnie, wydaje głos harmonijny, 
czysty, dźwięczny. Miałem przyjemność rozmawiać 
z nią i dowiedziałem się, że zam ierza zaszczycić swą 
obecnością Warszawę, zawsze skorą do podziwiania 
nadprzyrodzonych zjawisk. W łaściciel tej tak  dobrze 
procentującej się głowy, pochodzi z Belgradu i nazywa 
się Petrow.

W  osadzie fabrycznej Białogon, położonej o 5 wiorst 
od Kielc, bawi obecnie pełen talentu pejzażysta ze 
szkoły monachijskiej, p. W ładysław Małecki. P rzy­
padkiem znalazłem się w jego pracowni, k tóra  w cią­
gu niedługiego pobytu artysty w kraju, załudniła się 
już kilku prześlicznemi studjami rodzimej przyrody. 
P. Małecki trak tu je  naturę z miłością i zapałem. Ża­
den szczegół prawdziwie piękny, żaden motyw effek- 
towny nie ujdzie jego oka, a trzeba przyznać, że oko­
lice Kielc są pod tym względem prawdziwym skarbem 
dla natchnionego artysty.

N a stalugach oglądałem dużych rozmiarów obraz, 
prawie skończony, a przeznaczony przez artystę dla 
otwierającej się wystawy w Poznaniu.

Jestto  widok kościółka wiejskiego we wsi Chlewicy. 
Białe ściany skromnej świątyni usunięte na dalszy 
plan, bardzo pięknie harmonizują z niebem pokry- 
tem czaruemi obłoczkami, poruszanemi lekkim wie­
trzykiem. Po lewej stronie brzozy i wierzby płaczące 
pochylone ku kościołowi, zdają się szeptać cichą mo­
dlitwę wieczorną, po prawej na pierwszym planie po­
chylają czoło strzechy wieśniacze.

Całość pełna życia i światła, a przytem  owiana ja ­
kąś nieujętą mgłą tęsknoty, tak właściwą naszej p rzy­
rodzie.

Mam nadzieję, $e p. Małecki przed powrotem za
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granicę, niezapomni i o Warszawskiej wystawie, na 
której kilkakrotnie tak sympatycznie był witanym.

D. 16-go maja, w dzień wyborów, ma być danym 
w Kielcach koncert, na dochód p. Ignatowskiego, 
przebywającego tu stale artysty tenora. W tej muzy­
cznej uroczystości mają przyjąć udział amatorki i 
amatorowie miejscowi. — Ł.

— W sobotę, 2 (14) maja, zwłoki zamordowanego 
ajenta wojskowego austrjackiego, księcia Ludwika 
Ahrenberga, przewiezione zostały z kościoła kato­
lickiego św. Katarzyny na banhof drogi żelaznej war­
szawskiej. Na czele procesji jechało w karecie ducho­
wieństwo katolickie, za niem zaś szła służba zmarłe­
go, w liberji książęcej, niosąc herb książąt Ahrenber- 
gów; dalej szedł szwajcar z buławą okrytą krepą 
czarną. Oficerowie od kawalergardów nieśli ordery 
księcia, za nimi zaś postępował karawan zaprzężony 
w sześć koni. Za karawanem szedł Jego Cesarska 
Wysokość Wielki Książę Mikołaj Mikołajewicz w mun­
durze pułku austrjackiego, którego Jego Cesarska Wy­
sokość jest szefem. Za nim postępowały osoby ciała 
dyplomatycznego, jenerałowie, sztabs i oberoficerowie. 
Orszak zamykał oddział gwardji konnej z muzyką, 
oraz długi szereg powozów należących do repiezen- 
tantów mocarstw zagranicznych i do innych osób zna­
komitych. (D. W.)

— Niedawno doniósł Kijowlanin o uprowadzeniu 
z Kijowa do lasu przez dwóch lowelasów młodej 
dziewczyny, którą jako opierającą się ich propozy­
cjom przywiązali do drzewa i spalili. Teraz nowy 
fakt opisuje korrespondent St. Pet. Widd.: Jan J., u- 
czeń z klassy 6-ej gimnazjum, wykradł 15-letnią pa­
nienkę R., córkę zamożnych rodziców, będącą na pen­
sji. Młodą parę schwytano w Charkowie.

XM atejko, według wiedeńskiej Oesterreich Corresp., 
zamierza przenieść się na stałe mieszkanie do Wie­
dnia. Pomieniony dziennik dodaje, że szukają tam 
już nawet pomieszkania dla niego.

X  Były redaktor gazety „Temps“ Bekman, zrobił 
zakład, że liczba, głosów' przy ostatnim głosowaniu 
w Paryżu, za rządem dojdzie do 6 miljonów, obowią­
zując się zapłacić swym przeciwnikom po jednym fran­
ku za każdy głos, mniej od cyfry wyżej podanej, 
z warunkiem otrzymania od nich również takiejże 
kwoty za każdy głos wyżej nad cyfrę 6 miljonów. Tym 
sposobem wygrał około 1,300,000 fr. Książę Hamil­
ton był jeszcze szczęśliwszym. Obowiązując się za- 
p łacć  po 2 lujdory za każdy brakujący głos do cyfry 
6 miljonów, żądał tylko po 1 lujdorze za każdy głos 
wyżej nad liczbę 6 miljonów. Przyjaciele jpgo przy- 
jąwszy zakład, muszą mu teraz zapłacić 27,000,000 
franków.

X  W tych dniach umarła w Wiedniu księżna Ele­
onora z hr. Skarbków Jabłonowska, żona członka izby 
panów, księcia Karola Jabłonowskiego.

X  Dzienniki New-Yorkskie donoszą, że do grobu 
słynnego filantropa amerykańskiego, Jerzego Peobo- 
dego wkradli się nocną porą złodzieje, i poodrywali 
srebrne blacby i klamry od trumny. Policja schwyta­
ła  z rana rabusiów, którzy nie mieli jeszcze czasu po­
zbyć się ukradzionych przedmiotów.

Ostatnie Wiadomości Polityczne.
• ** •

Zai'zuty czynione przez, pp. Simon i Hantjens, w i- 
mieniu ich kolegów z opozycji, co do długiego odro­

czenia francuzkiego Ciała prawodawczego, nie pozo­
stały bez skutku. Prezes p. Schneider zapewnił człon­
ków opozycji, że dokumenta tyczące powszechnego 
głosowania z dnia 8 maja w poniedziałek były już zu­
pełnie gotowe, że zatem posiedzenia Ciała prawodaw­
czego rozpoczną się w jak najkrótszym czasie. We­
dług dziennika „Patrie11, działalność Ciała prawodaw­
czego miała się zacząć od dnia wczorajszego.

Urzędowy „Journal officiel“ oświadcza, że wieść 
powtórzona w różnych dziennikach, jakoby^rząd z po­
wodu złożonych przez kilka pułków wotów w dniu 8 
maja, zamierza pozmieniać garnizony, niema żadnej 
podstawy. Jako następcę księcia Grammont na stano­
wisku posła w Wiedniu, niektóre dzienniki wskazują 
księcia Latour d ’Anvergue, inne znowu markiza Ban- 
neville, obecnie w Rzymie bawiącego.

Pojawiające się w ostatnich czasach w różnych punk­
tach Włoch oddziały powstańcze, można już uważać 
za zupełnie rozproszone. Z bandami kalabryjskiemi 
już przed kilku dniami wojsko sobie poradziło, a we­
dług wczorajszych wiadomości z Floiencji, i oddziały 
z Ctcina temuż samemu uległy losowi. Klerykalny 
dziennik „Univers“ podaje bypotezę cokolwiek ryzy­
kowną, że ostatnie rozruchy we Włoszech miały zwią­
zek z planem ogólnej rewolucji, która miała jakoby 
jednocześnie wybuchnąć we Francji i we Włoszech 
w dniu 8 maja. Odkrycie spisku na życie cesąrza, po­
wstrzymało wybuch. To miało właśnie spowodować 
podróż Menottego Garibaldego, i jego obecność w Ca- 
tanzaro. Poniewraż jednak wszystkie miejscowości nie 
mogły być na czas zawiadomione, w niektórych za­
tem powstanie wszczęło się poinimowoli kierującego 
komitetu.

Korrespondent do dziennika „Patrie“ pisze z Cat- 
taro, że rząd austrjacki ważne zrobił odkrycie. W no­
cy z 6 na 7 njaja, austrjacki statek strażniczy skonfi­
skował broń i amunicję wyładowane na brzegach dal- 
mackich, a przeznaczone zapewne na użytek projekto­
wanego z wiosną powstania. W lufach karabinów ukry­
te były proklamacje wzywające ludność Dalmacji do 
broni, .i obiecujące równoczesny współudział w rewo­
lucji sąsiednich prowincji. Te i tym podobne odkrycia 
dowodzą, że projekta rewolucyjne zapowiadane 
w pierwszej chwili po uśmierzeniu powstania w Catta- 
ro, nie były czczym wymysłem wyobraźni.

Hrabia Potocki wyjechał wczoraj do Pragi, wkrótce 
zatem można się czegoś stanowczego w kwestji poro­
zumienia z Czechami spodziewać. Sam już fakt, że 
prezes ministrów podróż tę przedsiębierze, zdaje się 
dowodzić, że Czechy znów się przys^ępniejjzemi stały.

Depesza z Rzymu donosi, że w sobotę przystąpiono 
na koncyljum do rozpraw nad nieomylnością Papieża. 
W stronnictwie ultramontańskiem panuje z tego po­
wodu wielkie wzburzenie. Nim miesiąc upłynie, spo­
dziewają się wszyscy rezultatu dyskussji.

Raport w tej materji, która spowodowała w łonie 
kościoła tak bolesne rozterki, przedstawił, jak twier­
dzi „Univers“, biskup z Poitiers, w imieniu deputacji 
de Fide.

Stu blizko oponentów zapisało się dla walczenia 
w sposób mniej więcej radykalny pi’zeciwko defiinicji 
nieomylności. Oprócz tego korrespondent ajencji Ha­
vas zapewnia, że wielu należących do środka w zgro­
madzeniu, zażądało upoważnienia do wyjazdu. Mimo 
jednak te protestacje bezpośrednie lub pośrednie, mimo 
jawny opór, lub system zupełnego milczenia, nie ulega



prawie wątpliwości, źe zasada nieomylności Papieża 
uzyska na koncyljum znaczną liczebną większość.

Szczery i rozumny katolik ubolewać tylko może 
nad spełnieniem w łonie kościoła tego przewrotu, któ­
ry w skutkach swoich nie ograniczy się na ścieśnieniu 
władzy biskupów, ale sam katolicyzm na niepoweto­
wane w przyszłości naraża straty. Tylko zaślepieni 
chęcią chwilowego tryumfu mogą przeoczyć ten pe­
wnik, że przeprowadzenie zasady nieomylności Papie­
ża będzie największą w jego panowaniu omyłką.

S P Ł E \  R £ W O Ł U C T J I ¥ .

W czasie ostatnich ulicznych rozruchów w Paryżu, 
jakiś anglik uzbrojony w lornetkę, wsiadł na wierzch 
omnibusu jeżdżącego między placem „des Victoires“ 
i Belleville.

O północy nie opuścił jeszcze swego stanowiska.
Konduktor zaintrygowany, zapytał go o przyczynę 

tej wytrwałości.
— Chcę się doczekać,— odrzekł z flegmą anglik,— 

aż wezmą omnibus na barykady._________________

Redaktor, W. Szymanowski.

— Dla przypomnienia, gruntownego zrozumienia i 
utrwalenia w pamięci wykładu fizyki, jaki ma miejsce 
w zakładzie pani Szmidt, polecamy Ganota Fizykę; te 
bowiem panny, które ją  już posiadają, znajdują zupeł­
nie zadowalającą w niej pomoc. Dzieło to wielkich za­
let, objaśnione 620 drzeworytami, tłumaczone na 
wszystkie prawie języki, sprzedaje się w obecnym cza­
sie w języku polskim, po cenie zniżonej z 4 na 3 rsr.

—3952—
Wody mineralne naturalne,

Do składu jaki utrzymuję przy aptece, nadeszły wo­
dy, i produkta ze źródeł: Busk, Ciechocinek, Bilin, 
Bonnes, Cudowa, Eger. Ems, Fachingen, Fridrichshall, 
Geilnau,Glsicheuberg,Homburg,Kónigsdorf-Jastrzemb, 
Iwonicz, Karlsbad, Kissingen,Krankenheil, Kreunzach, 
Krynica, Lippspring, Marieubid, Salzbrunn, (Ober- 
salzbrun), Pilna, Pyrmont, Beinerz,Saidschiitz, Schwal- 
bach, Soden, Szczawnica, Vichy, Wielbach, i Wilduu- 
Sen. Spodziewam się zaś lada dnia Adelheidsquelle i 
2egietowskiej. Osoby, które raczyły w latach ubie­
głych używać kuracji wodnej na Foxalu, zawiada­
miam, że expedycji tej, z przyczyn nie odemnie za­
leżnych, już w roku bieżącym zaniechać musiałem.— 
Właściciel apteki przy ulicy Nowy-Świat, obok Ordy­
nackiej, K .  L i l p o p .

(1 1) —3,959—
Zakład Leczniczy prywatny Doktora Sikorskiego, 

dla chorych dzieci, p rzy  ulicy Solnej Nr (4) 814 domu 
przyjmuje chore dzieci od roku do 10 lat wieku, na ku- 
ra?.i§i za opłatą po kop: 15 dziennie, wnoszoną za ty­
dzień z góry, za co chory otrzymuje to wszystko co dla 
kuracji jego jest potrzebne.— Przy tymże zakładzie 
urządzono Ambulatorium, w którem udziela się cho­
rym przybywającym z miasta, codziennie poradę le­
karską, za opłatą po kop: 10 od osoby.(13—50) 9564

— Instytut Laryngoskopijny Doktora Kohna, Leka­
rza ordynującego w oddziale chorób syfilitycznych i 
skórnych, przy szpitalu starozakonnych, przy ulicy 
Królewskiej Ń° 39, na parterze. Przyjmuje chorych 
cudzień do 10y2 z rana i od 3ciej do 6tej po południu. 
Biednych bezpłatnie. (4—0) —3516 —

— Zakład leczenia Kumysem D-rów A. Przystań- 
skiego i J. F. Nowakowskiego w Warszawie, w Saskim 
Ogrodzie przy Ujeżdżalni, przyjmuje chorych cierpią­
cych na suchoty, chroniczne katary dróg oddechowych, 
katary żołądka i kiszek, różne chroniczne odpływy na 
bezkrwistość, bladaczkę, długotrwałą djarję, na wszel­
kie osłabienia i wyniszczenia organizmu. Kurs meto­
dycznego leczenia kumysem trwa sześć tygodni, przy 
codziennym nadzorze lekarzy Zakładu, którzy udzie­
lają chorym porad od 8ej do H ej rano i od 5ej do 7ej 
po południu. Wydawanie kumysu odbywa się na bu­
telki i szklanki cały dzień. (4—10) —3498—

— Mam zaszczyt zawiadomić publiczność o tem, 
że wyjmuję nagniotki w przeciągu kilku minut bez 
bólu i użycia ostrych narzędzi. Osoby pragną- 
ce.korzystać z moich wiadomości, raczą udawać się 
do domu na rogu ulicy Dzikiej i Gęsiej, Nr 2247 E, 
z rana do 8 -ej, a po południu od 2-ej do 5 -ej godzi­
ny.— Starszy felczer, Jakób Klein. (3—3)—3289—

N ak ład em  K sięgam i i S k ładu  N ut J. TŁaufmana, na  
K rakow skiem -Przedm ieściu , N r 44 2 , w yszed ł 10 ty ze3zyt 
„ Ś w i a t a  i n u z y l k a l n r g o , ' 1 i zaw iera : B o u t  e n
t r a i n ,  galop  K etterera . (1 — I) — 3 9 2 2 —

> Dom Spedycyjno-Kommisowy
I J a n  H r .  L e d ó e h o w a k l ,

f  Tłomackie Numer 600d (5 nowy).
% P rzy zb liżającym  s ię  jarm arku w ełn ianym , m a za-
1  szczy t p ow iad om ić PP. W łaśc ic ie li ow czarń, iż  tak
•  ja k  w r. z. przyjm ow ać b ęd z ie  ł ?  e l n ę  w kom is  
\  do sprzedaży, w c z e m  o w czesne zdek larow anie ip o .
•  rozum ien ie się  z kantorem  uprasza P o leca  się  z nade- 
\  s łan ą  w kom is do sprzedarzy partją H l n a  starego  
w w ęgiersk iego  z  pryw atnej staropolsk iej p iw nicy. 
# ( 3  9) —  3717 —
V  M  V

B I U R O  R E H W U E I V O  A C T  J 1 Y B  
X a n r z y c l r l l  I I V a u e z y r l e l e k

A D E L I  G-ŁADYSZEWSKIEJ,
ulica Daniłowiczowska, Nr 616, nowy Nr 6, 

dom W-go Ejchlera.
M O -  | 2 |  _ 1 r r 3 _

Z a k ł a d  F r y z j e r s k o - P e r n k a r s k i
F r y w j e r a  T e a t r ó w  W a r a z a w s l i l e h

EELIKSA EIJALSKIE&O,
przen iesiony  z s t i ł  z pod G łównej Bram y T eatru , 

na u licę  N ieca łą , dt>m Brz izowakii go, N r 6 1 jK  .now y 9).
MV— 1 — 3 i 14 —

•  Skład Dtoorów dla dzieci
•  F .  W I R U ł Ł B B A
f  N r  1 0  l  l l r a  M e e a l #  W r  lO .  w
^  p o leca  w ielki a s s o r tm e n t  garderoby dla obojga płci g
•  i  na każdy w iek , oraz u b io iy  dla studentów .
2  ( 1 5 — 0)  — 1 5 2 1 —  J

FOTOGRAFICZNY 
W. Twardzickiego,
u l i c a  Ż a b i a ,  N r  4 7 8 ,  

n o w y  N ir  4
B I L E T Ó W

TUZIN R S. 2.
(9— 12) — 2105 —

W

i
!



• —  8 —

M A S Ł O  Ś M I E T A N K O W E ,
w pół-funtowyrh krążkach,

W Y B O R O W E ,
poleca Skład Owoców

Fr.  W R Ó B E L ,
obok Kościoła Sgo Krzyża.

(1—6) — 3976 —

Jest do sprzedania

1  i
przy jednej z pryncypslnych ulic.

Wiadomość w Kantorze Komisaowym Waligórskiego i Bart 
mańsbiego, przy ulicy Rymarskiej, w domu Wgo Przez* 
dzieckiego, Nr 47lA (1 - 8) —3973 —

K o l r t y  rewaótuchowe i kolorowe.
Ceraty wszelkiego rodzaju i 
Skóra am erykańska w najlepszym ga­

tunku.

NAJTANIEJ
sprzedają się w Składzie

Seweryna lazu r i Spółki,
obok Ratusza.

— 2506 —(15 O)

D o  wynajęcia w każdym czasie
S K L E P  duży za Rs. 180  i dwa S ik le p y  mniejsze 

z pokojami po Rs.t 225. Sklepy te mogą być złączone < raz 
dodane mieszkanie. Wiadomość przy ulicy Elektoralnej 
Nr 32 u Właściciela. (2 — 3) —3752 —
*JU U U U U U l*A  t  JU U m  JUtJUlJlAJUUUttf
S  ZAKŁAD FOTOGRAFICZNY £

S A C H O W I C Z A  £
®< Artysty Malarza M iniatur >«>

Krakowskie Prztdm. Nr 407, i bok K- ścioła S go Krzyża)« 
a( Ceny zniżone:
®<
•<

Ceny
Bilety wizyt we:

12 sztuk rs. 8  dawniej 6), 
6 „ B lk o p  5 0 .
8 n  »  1

I Portrety gabinet )we:
12 sztuk rs. 5  tdawn. 1#)
6 ■„ , 3
3 „ ,  *■
1 „ ,  1 kop. 5 0 .

— 3942 — >«3
Srrrnrrrrinf1tyty Yrrńnr*Tnnr£ 

OBICIA PAPIEROWE
W wielkim wyborze, po cenach zupełnie nizkieb, poleca 
Skład Obić Papierowych, Cerat i Rolet, pod firmą «I. B o -  
ż n ó a l i i ,  ulica Miodowa, Nr 9 (5—h) — 34(19 —

Towarzystwo Przemysłowo- Handlowe 
w lIŁAbÓWCE,

w Warszawie, na Placu Bankowym, dom JW. 
Hr. Przezdzieckiego, sprzedaje Likiery, Wódki, 
Alkohol, Rumy, Żytniówkę, Octy, Makarony i 
Krochmal. Handlującym odstępuje się rabat. 

(11 — 0 ) —3086—
, D rugi transport

S i e d z i  P o c z t o w y c h ,
tegorocznego noł >wu. .otrzymał Skład 

A N T . ST Ę P K O W SK IE G O ,
i takowe Amatorom poleca.

( 1 9 - 0 )  — 31 3 8 —

TEATR RTEŁKI.
1 akt opery NORMA. — TANCERZEDziś:

E lR O P E J S tl I I  (KINACH

TM TM  MOXMA1TOSCI.
Dziś: RAI1CN PANA RADCY. - W YCIECZ. 

Ii A ZA GRANICĘ 
Jutro: SZKLANKA WODY.

AV Sali

MRMOBJI
przy ulicyDłngiej 
t\lko do Soboty, 
doia 9 (2 1 ) Maja,
fenomen
natury,

SJAMSCT,
CHANG i ENG,

pokazywać się 
będą dwa razy 

dziennie, 
ud g. Sej do 5oj 

po południu, 
od 7 do 10 wiecz. 
— '’981 —(1- 1)

KURS GIEŁDY WARSZAWSKIEJ.
Dnia 7-ga ( 19) Maja 1870 r.

M o n t*  t y  1 P a p i e r y . Żądano |  Płacono
Półimperjały Ros. — k. — rs. — k. —
Dukaty Hollen. rs. — k. — rs. — k. — EWUEłltf 1 kup ar
Jbligi skarbowe 100  rs., (oprócz kup.j -- — 90 50
Listy Zast: 3 okresu, I, s. za rs. 100 93 55 93 3«
Listy Zast. 3 okresu, II s. zars. 100 93 38 93 • JT
Listy Zast. nowe 5°;0 z r. 1869 . . . . •93 67 93 33
Dbligi Towarzystwa Kred. Ziemskiego 100 90 100 67
Listy likwidacyjne za rsr. 100........... 76 58 76 48
Bilety BaB ku Cesarstwa z r. i8 6 0 ... — — — —

Nowa Ros. pużyczka prem. zr. 1 8 6 4 . 149 50 — —
„ „ ,  z r. 1 8 6 6 . 148 — — —

Akcje Drogi żel. War.-Wied.za sztukę — — 70 —
akcje Drogi żel. W»rsz. Bydgoskiej. 73 75 72 75
Akcje Głów. Tow. Ross. Dróg że l.. — — — —

akcje Drogi żel. Warsz.-Teres o l.. — — — —
Obligacje kolei żelaznej Terespolskiej i — — — —
akcje Kolei Żel. Fabr. Łódź............ 108 — — —
5% Listy zastawne r«ssyjskie........... 112 150 — —

W«rtuSC aupuuu OieZ: ud List. Zast. rs. 1 kop. 6 2 2/t 
Od Likwidacyjnych rs. 1 kop. 86s/ s 
Od Listów Zast nowyi b kop. 2 (>2 ’/0.
Berhn: Weksel 100 tal. 2  m. rs. 120  k. 8 2 rs. 1 io  k. 60 
Londyn 3 M. I funt st rs. 8 k. 27 rs. 8 k. 26 
Barył Weksel 2  m. za 300 fr. rs, 98 k. 55 rs. — k. —. 
tP iedeń.W  2 m. za 150 w. a. rs. 99 k. 15 rs. — kop.

C o lty  T a r g o w e  W n r s a a w s k i e . - U .  18 Maja
płacono za korzec pszenicy od rs. 6 kop 50 do rs. 7 kop. 
35;— żyta od rs. 4 kop. — do rs. 4 k 8%; jęczmienia 4-ro- 
i dwu rzędowego, od rs. 8 kop so do rs. 3 kop. 3 7 ;  Owsa 
od rs. 2 kop. 40 do rs. 2 kop 4 5 Kartofli od rs. — kop. 
90 do rs 1 kop 5.

O k o w i t y  płacono oma 18 M aja za wiadro od rs. 3 
kop. 9 7 '/j dors. 4 kop. 05% ; za garn iec od rs. 1 k. 2 9 ' / ,  do 
rs. 1 kop. 32.

W Drukarni Kurjera Warszawskiego — ôsBoneiio I ênsypoio.
W ydawca 6 .  GEBETNER DODATEK.



DODATEK do KHUJEM  WARSZAWSKIEGO Nr 109.
Czwartek. —  Dnia 7 (19) Maja. —  Rok 1870.

WIADOMOŚCI LITERACKIE.
— T y g o d n i k  I i l u s t r o w a n y  Nr 124, Serji 2 -giej 

wyszedł z druku i zawiera: O statnia kommunja (drzeworyt). 
Kronika tygodniowa —W iązanka nowości.—Przegląd polity­
ki zagranicznej.—Sczawnica (z 7 drzeworytami.— Przeklęte 
Skrzypki, opowiadanie prawdziwe, p. Wł. L. Anczyca.— 
Dziewcze i ptaszyna (wiersz). — Dante Komedja Buska. 
Czyściec. Illustracje G. Dorego, objaśnienia J . I. Kraszew­
skiego (z 2 drzew).—Ruch tegoczesny w Wiedniu (dokoń­
czenie).—Korespondencja Tygodnika Illustrowanego, ze Lwo­
wa.—Sprzedaż mleka na przedmieściach Warszawy (drzew). 
Korespondencja Tygodnika Illustrowanego, z Paryża.—Unie­
sienie (wiersz).—Janos H nnyidi, węgierskie ludowe podanie. 
Rysunki humorystyczne F . Kostrzewskiego (z drzeworytem). 
Szachi i Rebus. ________________________ __

— H l o s y  Nr 254 wyszedł z druku i zawiera.—Uskoki, 
powieść historyczna, przez Teod. Tom. Jeża, (ciąg dalszy). 
Sień domu Nr 54 (bypoteczny) w rynka Starego miasta 
W warszawie, przez X.—Abdykacja, wiersz E l—y. — Ludo­
we typy: Grajek, przez R —Dziewiczy las w Azji, przez H. 
Filipowicza, (ciąg d a lszy ).-L is ty  J. I. Kraszewskiego. (Ma­
rzec. Dokończenie).—Muzyka, przez Wł. W iślickiego.—Po­
kłosie, przez E . Lubawskiego.—Willa nad Renem, romans 
Bertolda Auerbacha, (ciąg dal).—Antoni Sacchetti, przez A. 
L essera.— Tea r, przez F. H. L  (Dokończenie).—Kronika 
paryzka. (Kwiecień).— Przegląd Polityczny.—Od Redakcji.— 
Ryciny: W arszawa' S itń domu Nr 54 w rynku Starego Mias­
ta .—Antoni Sacchetti.—Odjazd kuryerki z bramy poezto- 
wej w W arszawie.—Typy ludowe: G rajek.—Las dziewiczy 
W Azji: Bradiagi na gościńcu (włóczęgi).—Bradiagi w wię­
żeniu.

Gebethnera i Wolffa
posiada w znacznej ilości następujące dzieła* odnoszące się 
do studji nad kobietą:
H. T. Buckie, Wpływ kobiet na postęp wiedzy, spol- 

szczył St Czarnowski, kop. 25.
HoffmannoiweJ: O powinnościach kobiet, 3 tomy, rs. 

2 k. 25.
Jaroszyńskiego W itolda, Kobieta, studjum k. 20. 
IWareltale, Kobieta jaką  być powinna, kop. 80.

m il,  Poddaństwo kobiet, rs. 1.
J*r»ea kobiet czyli zakres ich działalności, rs. 1. 
Beform a °  w ycitonanlu  kobiet i w użyciu ich 

czasu i pracy, kop. 35. (*—3)—3430—

FOWOŚCI POLSKIE Kr
do nabycia

*  Księgarni, Składzie Nut i Ekspedycji pism perjodycznych 
n  U P y C e ® °  ®*S®l*»r » n d a ,  przy ulicy Krakowskie 
Przedmieście Nr l nowy, naprzeciw posągu Kopernika. 

Batble, Nowy wykład Ekonomii politycznej, wygłoszony 
na wydziale prawnym w Paryżu 1864, 1865 r. 2 to- 
my rs: 3.

B cłelkow akl Adam, Hunyadi. Dramat w 5 aktach 
70 kop.

? e f * a  •> Emancypatka. Obrazek sceniczny 20  k.
Bezzenstwo  duchownych. Ustanowienie, pobudki i skutki 

jego. Kwestja podjęta ze względu na odbywający się 
Sobór powszechny 15 kop.

Bibljoteczka  nauk przyrodzonych i ich zastosowań, W yda­
wana staraniem  St. Krarasztyka. I. O płomieniu i 
oświetlaniu. II. P raca i ciepło, po 15 kop. 

Buchhalterja  pojedyncza i podwójna 30 kop.
Caballero Fernan, Klemencja. Powieść hiszpańska 

rs: 1 kop. 20 
" o m a szen ik l Jan, O kradzieży kop. 60. 
B utkiew icz W alenty, Spostrzeżenia nad historją 

prawodawstw słowiańskich przez Wacława Maciejow- 
skiego kop. 90.

*arm ukaiogja  ogólna i szczegółowa, oraz przekład dzieł 
B. Scbuchardta i L. Posnera przez Juljusza Wyżyko­
wskiego. 2 tomy rs: 10 .

F olk iersk l W ., Zasady rachunku różniczkowego i 
całkowego z zastosowaniami. Tom lszy rs. 3.

Gimnastyka dla użytku szkół ludowych, z 29 drzeworyta­
mi w tekście kop. 7o.

Głodzińgkł Ksawery, Najnowsza i praktyczna me­
toda kroju sukień damskich, 2 zeszyty, rs. 2 kop. 80.

Goethe, Stella. Dramat w 5 aktach, przekład Józefa Re­
tingera kop. 50.

G orzelańskl X., Miesiąc Marji dla młodzieży (od­
dzielnie dla chłopców i panien) po k. 2 0 .

Gratry A , Źródła (Rady do kształcenia własnego umy­
słu służące. Pierwsza i ostatnia księga nauki powin­
ności). Przełożył na język polski Jan  Hempel rs: 1.

G uelleh K arol Ludw. Uprawa ziemniaków k. 25.
llaza  W ojciech z Radlić, W sprawie czcigodnych pp. 

Karmelitanek Krakowskich, k. 10 .
H irszfeld  Ludw ik Dr. Opis układu trzewiowego, 

czyli nauka o wnętrznościach (Splanchnologja) wraz 
z uwagami fizjologicznemi tom 2 -gi. Część 2 ga rs. 
2 kop 50 .

Jnrogaewskl Zygm., Zasady płodozmianu, oraz 
wskazówki organizacji gospodarstwa rolnego k 75.

Jastrzębow ski W ojelecli, Cudowna potęga rydla 
i pługa skierowana do P ręta , Morgi i Włóki ziemi 
kop. 5 0 .

— Pobudki do pracy, czyli rozmowa dwóch młodych ludzi 
o życiu k. 25.

Jeszcze słówko o kobiecie kop. 2 0 .
K am iński Jan Hauryey, O prostytucji k. 75 .
Kam oeka Józefa, Praktyczny wykład nauki języka 

polskiego, obejmujący żródłosłów, składnię i piso­
wnię kop. 60 .

K trszrot Józef, O stowarzyszeniach zaliczkowych, a 
w szczególności o kassie pożyczkowej Warszawskich 
przemysłowców, kop 75

Jjewittoux H. Dr, Filozofja natury. Wydanie Il-ie  przej­
rzane i znacznie powiększone, rsr. 3.

Ł ysk on sk l miecz., Przewodnik dla spółek pożyczko­
wych, kop. 60 .

m ilew sk l Ignacy Kaplea, Herbarz (dopełnienie 
Niesieckiego), Wydanie z rękopisu, rs. 2.

mill John Stuart, Poddaństwo kobiet, rs. 1.
miron, Fantazje, kop 30.
m oldenhawer A., O przeprowadzeniu odosobnienia w za­

kładach więziennych, Cz. 8 cia rs. 1.
M orozenlrz Stan., Mechanik wiejski. Zeszyt I-szy, 

Narzędzia rzemieślnicze pneumatyczne z dwoma ry­
cinami, kop. 40.

UJemlrycz Julfusz, Badania filozoficzne, tajemnicy 
życia, 3 t., rs. 8.

Oeliorowlez Juljan, Psychologiczne pytania XIX 
wieku. Cz. 2 . Miłość, zbrodnia, wiara i moralność. 
Kilka studjów z psychologji kryminalnej, k. 9 0 .

Orzeszko Fliza, W klatce, powieść, rs. 1 kop. 2 0 .
Osm ański X., Wywód i zbiór obowiązków Chrześcija­

nina Katolika, kop. 50
Pawtowwskl X. Paweł, Marja uwielbiona w litanij Lo­

retańskiej. Nabożeństwo Majowe, do Najświętszej 
Marji Panny, kop. 50.

Pinart X., Pokarm d uszy  ch rześc ija ń sk ie j, albo ro zm y ­
ślania bo lesnej męki Jezusa Chrystusa, z d o d an iem  
modlitw do spow iedzi i komuDji ś., oraz dw óch  s p o ­
sobów  s łu c h a n ia  Mszy ś ,  kop. 82';2 _

Praim oivska T., Rozsądna Panna, powieść, kop. 75.
Prokop X kapucyn, Miesiąc najsłodszego Serca 

Jezusowego, dla odprawiających to nabożeństwo wspól­
nie z drugimi ułożony, i na szczególną cześć Matki 
Bożej, jako Pani przsnajśw. Serca zaofiarowany k. 60, 
na pap wel. k. 75.

Sarnecki Zygm, Zemsta pani Hrabiny. Komedja 
w s ch aktach, prozą napisana, kop 15 .

Schneider Antoni, Encyklopedja do krajoznawstwa 
Galicji pod względem historycznym, statystycznym, to­
pograficznym, orograficznym, hydrograficznym, geo- 
gnostycznym, etnograficznym, handlowym, przemyało-



-  i i  -

wym, sfragistycznym, etc. Tom I,zeszyt 1 i 2 po 
kop, so,

System  więzień, poprawczych Irlandzkich, rs, 1 kop. 50. 
Verne Jnljnaz, Podróż naokoło  księżyca, 75 kop. 

W oprawie tekturowej, kop 90.

m t.

W ujefe Jakób.Pcźtrlla mniejsza t. j., Krótkie każenia 
?.lbo wykłady świętych Ewangelji, na każdą niedzie­
lę i na każde święto, 2 tomy rs. 3.

Z olja z B rzozów ki, Mateuszek Zbiluta, powiastka 
kop. 45. (1 — 1.) —3,741 —

TsTO"WE WYDAWNICTWO

pr*y ulicy Tłomackie Wr 939 u  Warszawie.
Rozgłcs jakiego nabyła M e to d a  O le n d e r f f ’a  do nauki języków nowożytnych w esłym ucywilizowa­

nym świecie, spowodował wydawcę M e to d  A lm ’a  znanych powszechnie od lat wielu w naszym kraju, do po­
mnożenia ich liczby dziełem zupełnie nowern, dającem możność nauczenia się języka sposobem łatwym, prędkim 
i gruntownym, bez pomocy nawet nauczyciela.

Wydawca w Frankfurcie pomimo konkurencji wydał dotąd w 16 edycjach Metodę Francuzką w 8 0 0 , 0 0 0  
egzemplarzy.

Dotąd wyszły w polskim przekładzie

O L L E  N D O R F  F ’A.
Teoretyczno-Praktyczna Metoda nauczenia się czytać, mówić 

i pisać poprawnie językiem w «-ciu miesiącach.
O R A M T Y H i  W Ł O S K A  (w tych dniach opuścił prassę poszyt pierwszy), k tó ra  wyjdzie w 4-ch, 

poszytach loeio arkuszowych; jarzedpłata na całe dzieło wynosi rs. 3, które uiścić można w trzech 
rublowych ratach, przy odbiorze trzech pierwszych poszytów, ostatni poszyt stanowiący klucz bez­
płatnie wydanym będzie.

G R A M A T V K A  VIEM IEC1KA. z kluczem (eycja d r u g a ) . . . . . . .....................   Rs. 2 kop. 25.
(fcR A M A T V H A  F ltA A C l'Z K A  z k laczom ............................................................... Ra. 2 kop. 40.
G R A M A T Y K A  RAJSKA a kluczem  ............  1................................... Rs. 2 kop.. 50,.
NB. Po ukończeniu Metody W łoskiej, wydawca przystąpi do druku Dletody Angielskiej 

l'wnąa. Żądającym z prowincji za przesłaniem usleżności, wydawca przesyła franco każdy egzemplarz.
(1—1) — 3880 — ' B. ŁESMAHT.

O G Ł O S Z E N I E

Izba Skarbowa Warszawska
Podaje do powszechmj wiadomości że w dniu 15 (27) 

maja r. b., o godzinie 12 w południe w sali posiedzeń Izby 
Skarbowej odbędzie się gł śaa in plus licytacja na 12-to 
letnie wydzierżawienie dochodu z prawa propinacji w do­
brach Marymont, na czas od 20 maja (v czerwca) 1870 r. 
do 20  maja (i czerwca) 1882  r., poczynając od summy rs- 
1876 kop. 75 rocznie. ,

Przystępujący do licytacji obowiązany złożyć na stół li­
cytacyjny tytułem  wadium rs: 490 w gotowiźnie albo w pa­
pierach publicznych licząc po cenie na kaucję przeznaczonej.

Konkurenci niemogący osobiście stwąjć do licytacji mo­
gą przysyłać do Izby Skarbowej w terminie licytacyjnym 
do godziny 12 w południe opieczętowane deklaracje z do ­
łączeniem wyżej oznaczonej summy albo dowodu na złoże­
nie takowej do kassy Skarbowej.

Deklaracje te  winny być napisane podług formy wskaza 
nej w p ir  gr 1909 zbioru praw tomu X ctęści I  wyda­
nia 1857 r. .

O innych warunkach licytacyjnych dowiedzieć ssę można 
w Wydziale Dóbr Rządowych Izby Skarbowej codziennie 
w unHzina.h służbowych (1 — 3) —3955— (D. W.!

Przy ulicy Chmielnej w doiuu pod Nr 5, 
jes t do sprzedania sprowadzonych z Pe­
tersburga koleją, p»ra wyjeżdżonych mło­
dych rosłych siwyth Ogierów. ras3y 

s 'K ii. Hr. Orł> ws, z woroneżskiej guberoji, a dziś Jenerała 
K. z-kow*, i < ba te  ogiery jak  do zaprzęgu tak  również i 
na stadoków  przydać się mogą. W każdej porze stróż 
domu wskaże. (I—3) —3951 —

Obwieszczenie.
SeUwestrator Sltsrbowy pin W arszaw  

skiego,
podaje do powszechnej wiadom ści, że w dniu, 12 (24) m a­
ja  r. h., to je s t  we wtbrek, o god. 12 z południ;*, na grun­
cie dóbr T a r c h o m iń s k ic h ,  w folwarku Nowodwory, gminie 
Jabłonna, o wior3t 10 od miasta Warszawy, przy trakcie 
P e te rsb u rg sk im  położonego, dopełnioną zostanie sp rzed a *  
zajętego aparatu misdziannego spirytusowego, Pistćrjusza, 
z maszyną parową do rs. 900 oszacowanego. Przystępują­
cy do licytacji w nien złożyć na radium takowego rs. 90, 
oraz w dniu 15 (27) niaja r. b., na placu targowym n»
Pradze, o gcd. 12  z południa, to jes t w piątek, również
sprzedaż zajętych C ie lą t i Ź reb iąt-, a to na satysfakcję za­
ległości Skarbowych, z powyż rzeczonych dóbr przypadają­
cych. W arszawa dnia 4 ( 16) maja 1870 r.

A Dyjecrthi' 
(2 —3)—3918— _____

Do zakładu fabrycznego pewny zysk
przynoszącego potrzebny jes t współ" 
ni ta z współpracą i kapitałem r»r- 
6 , 0 0 0 ,  który hypoteką zapewniony być 

może. Osoby interessowane zost*.wią adres w Redakcji 
pod literami B. W.__________(i —3) —3953—

Za pomieszkanie z 2ch. pokoi, składują­
c e  się, potrzebny jes t Rządca donn* 
język ru sk i posiadający, choć z małą kau­
cją lub innem dowodem poręczającem. Z a ­

raz lub od Szgo Jan a  1870. Wiadomość w domu Nr I694a 
ulica Krucza. (1 — 3) — 3966 —



Nadszedł świeży transport tak  pożądanego, powszechnie 
cenionego i zagranicą, w najlepszych gospodarstwach upra­

wianego, *

Żyta Sto-Jańskiego,
które zasiane w czerwcu, daje w sierpniu obfity pokos sia­
na, a przez Wrzesień i Październik żyzne pastwisko; na­
stępnie zebrane na drugi rok wydaje olbrzymią słomę, zda­
tną szczególniej do pokrycia dachów, ziarna około 3 korcy 
z kopy, przyczem wysiewa się go na pół dziesiatyny (mórg 
300 prętowy) 12 garncy, wyprodukowano w Dobrach Majo- 
polu, złożone zostało na sprzedaż w Hotelu Lipskim, przy 
ulicy Bielańskiej, Wiadomość u Rządcy tegoż hotelu.

(1—31 —S9S9-.

M N - S M I I ) ,
Ekstrakt roślinny na wzmocnienie 

i upiększenie Włosów!
Środek teu przygotowany z największą starannością i 

biegłością sztuki, i rozpowszechniony za najlepszy sposób 
do utrzymania włosów i głowy, w odznaczającej czystości, 
niszczy łupież, wszelkie wyrzuty skórne n a  głowie, zapobie­
ga siwiznie, wzmacnia włosy i pomaga ich odrastaniu, 
a w ogóle utrzymuje tskowe w nadzwyczajnej piękności i 
delikatności. Skład główny w Peifum erji M . J e k ł e l , — 
w podwórzu domu Roeslera.______ (2—6) —3909—

Żądaną jest

Pannasłuźącaluk porządna młodsza
z dobremi świadectwami, umiejąca dobrze czesać i roboty 
damskie, oraz I i o k a | ,  znający dobrze służbę, i z dobre­
mi świadectwami. Zgłosić się można każdodziennie po 10 
rano, na Zielony Plac, na 1 piętro od frontu, Nr 1368, dom 
p. Łuceńskiego, obok hotelu Victoria. (1 —3) — 3958—

KlTltO
Guwernerów Guwernantek i Bon,

JP ^ JST T ZAiEWSKIEJ,
W PARYŻU

rue Brochant 11 Batignolles,
zajmuje się dostarczaniem Guwernerów Guwer­
nantek i Bon narodowości polskiej, francuskiej i  a n ­
gielskiej. L isty pizyjmują się franko.

( 2 - 5 )  — 2042—
Jes t do wydzierżawienia od Ś-ga Ja n a r . b.

Eolwark Smaklice,
w powiecie Bielskim, gub. Grodzieńskiej, 0  112  wiorst od War- 
Bzawy, 7 wiorst od spławnej rzeki Bugs, 17’;j wiorst od miast 
zbożowo handlowych Ciechanowice i Siemiatycze, w tró j­
kącie sieci kolei żelaznych, mianowicie, o 35 wiorst od stacji 
kclei W arszawsko Petersburgskiej Czyżew i Terespolskiej 
Siedlce, oraz w takie,jże odległości od budującej się kolei 
Białostocko Brzeskiej, obejmujący przestrzeni dzies. 160 
(morgów około 315), w tej gruntu ornego w jak  najlepszej 
glebie dzies: 93 (morgów 186), łąk dzies 18 (mórg. 37),
k su  brzozowo-olszowego dzies. 39 (morg. 781, a to w '8-ch 
schedach, oddzielnie każda na 8 polowe gospodarstwo zu­
pełnie urządzonych z zabudowaniami mieszkalnemi i go- 
spodarskiemi w porządku będącemi, tudzież ogrodem owo­
cowym i dostatkiem rzecznej wody. Wiadomość bliższa 
na gruncie oraz w W arszawie w domu Nr 1, róg ulicy 
Szkolnej i S-to Krzyzkiej, pierwsze piętro w godzinach 
rannych do gedz. 9 'j„  oraz po południowych od godz: 4tej 

aż do 6-tej. Mieszkania Nr 3. (2 — 3) —8804—
Z powodu wyjazdu, jest do sprzedania

- g y | L  E A E T O E,
"vE? dwuosobowy z ławeczką na przedzie z pa-

kunkami do podróży, w bardzo dobrym stanie, w fabryce 
powozów A. Koryckiego, ulic* Mazowiecka.

(g _ S ) -  8888 -

Podpisany Jukiel Fointzoig z miasta 
Ostrowa wystawił w dniu 12 (24) marcia 
1870 r., weksel na rs: 600 na rzecz J»n- 
kla J  .gocfńik z miasta Ostrowa z obra- 

nem zamieszkaniem prawnem u Jankla Glihke w mieście 
Łomży i takowy deponowanym został. Ostrzega się zatem 
aby nikt takowego wekslu nie nabywał, gdyż cel na który 
był deponowany nie przyszedł do skutkfi, żadna waluta do 
niego nie była lićżbną, unieważnionym został i stosowne 
kroki i zastrzeżenie gdzie było potrzebne uczynione zosta­
ło .— Jukiel F e i n t a e l g .  0  — 3)______ —3943—______ _

WAPNO bez BECZEK
, w Składzie r

K L M M I M I  SPÓŁKI
Alea Jerozolimska Numer 41.

Dawniej wapno sprowadzano na handel do Warszawy 
wodą, a  ztąd koniecznem było, prowadzenie go na galarach 
w beczkach. To przyzwyczaiło kupujących wapno, do na­
bywania go w beczkach; dzisiaj prawie wszystko wapno 
przychodzi w wagonach krytych, ochraniających go od za­
moknięcia. Pomimo to przyzwyczajenie do kupowania wa­
pna w beczkach nie u tało i 'ciągle się praktykuje ze szko­
dą kupujących, gdyż beczka do korca wapna kosztuje bliz- 
ko kop' dwadzieścia, za którą to beczkę kupujący odbiera 
po jej wypróżnieniu zaledwo kcp. 7’j,  a najczęściej beczka 
jest zmarnowaną lub uronioną. Skład nasz śprzedaje wa­
pno i w beczkach, lecz i kilka korcy wapna możną nabyć 
bez beczek na wagę, które furmankami składu się odsta­
wia. Odstawa wapna bez beczek kosztuje tyleż co w becz­
kach, ale kupujący nie ponosi wydatku próżnego na be­
czki.

Przytem skład poleca W A P N I ©  Ł A D O W A N IE  je ­
siennego lasowania w znacznej il d o sk o n a lić  k  6-
r,-go posiada liczno świadectwa najznaczniejszych m*js‘.rów 
mularskich. Do lasowania wapna używane są przetaki dru­
ciane niedozwalsjące wpad: ć w doły obcym częściom to jest 
niedopałkom i kawsłki-m gruzu (1 — 1) —3972 —

D - sprzedania

Wiadomość w Hotelu Angielskim, u Szwajcara.
(1 — 1) —3940—

IAGLE A H em S K n
w dobrym stanie, są do sprzedania od S go J.ma, z powo­
du nieprzewidzianych okoliczności, przy ulicy Gołębiej Nr 
178, a nowy 3. (1—3) — 3974 —

Utrzymująca od Wielkiej-Nocy

MAGLE
w domu W- Nowakowskiego, pod Nr 7, na 
Plaću Sgo Aleksandra, gdz e dawniej mie­
ścił się Cyrkuł 9, poleca się Z takowemi, 

Szanownej Publiczności, jako nowensi i bardzo dobrze ma- 
glującemi, nadraieuiająo, że przyjmuje także bieliznę do ma­
glowania, za opłatą miesięczną podług umowy, a na |%da- 
nie podejmuje się i nawijania, zaręczając za dokładność tej 
roboty. Tamże są do sprzedania bardzo piękne

Pieski tarantowate
duńskiej rassy.______( i — 3)—S97Q—-____________________

przy ulicy Ogrodowej pod Nr 848, 
do sprzedania:TSfP' F o 1 1 e p j  a n, 

Bryczka,Vóz i różne Sprzęty Gospodarskie,
Stróż  wBkąże. (3—3) — 3478 —



IV -

A R T Y K U Ł Ó W  P A R Y Z K 1 C H ,  
(P0ID PDBEIQ

rme

przy ulicy Ś-to-Krzyzkiej
(lir 8 nowy).

Nadszedł znaczny transport

PEBFII91EBJI PABYZHIEJ
która to firma poleca [Szanownej Pu­

bliczności:

Wyroby fabryki p. Pinand:
Pomarty * fijołków parmeń- 

skicli, l ł  orty toaletowe, C*old- 
Cream, Violettiiii, etc.

Wyroby fabryki p. Violet:
Viody toaletowe, tle Umpe( 

ratrlcc, de Iliridace, de Levau- 
de, Wody kolońskle, Gold-('ream 
Pompadour, “Pomady, Pasty, 
VIydla Iliridace, oraz najlep­
sze Perfumy do cliostek. 

Gouttes de Violettes; 
•loekey Club;
Mar ech ale;
Mousseline:
ISrise de Mai;
Muse.

Wyroby fabryki p. Rigaud:
Extrait d^langylaiig; 
Bouquet de VI ani He: 
Extrait de Hananga;
Pudry z kwiatu •Japońskie­

go:
Poder Yiangylan^
VI y dla VIir aorta: 
Vlangylang;
Glycerine;
Mydło Iliridace p a n a  Violet 

w proszku do golenia etc.
Wyroby fabryki p. Gh Fay:
Veloueine, najlepszy puder 

z lii sino tu, w ozdobny cli 
pudelkach z puszkiem.

(1 -o ) — 3960 —

PP. KERMAKSf-ŁACHAPELŁE1 Ch Slower 
144 Faubourg Poloeonlere »  Paryżu

do wyrabiania Napoi gazowych,
Wody sodowej i wszelkich wód mineralnych i medycznych 
według przepisu; limonady, wszelkich napoi osłodzonych, 

aromatyzowanych i alkoholicznych, win musujących. 
Mogą być użyte do konserwowania piwa, przerabiania 

świeżego piwa na musujące jak stare i do ulepszenia tako­
wych w gatunku i w smaku. Szczególne przyrządy do u- 
stawienia ty .h  maszyn nie są wcale potrzebne, knżda oso­
ba może kierować ich ruchem i fabrykacją. Dają rękojmią.

Maszyny te sa jedyne zadosyć czyniące przepisom Kad 
higienicznych i zdrowia publicznego, jedyne, k tóre odpo­
wiadają potrzebom eksploatacji przemysłowej.

Osoby, których zamiarem jest zajmować się tym zysko­
wnym przemysłem, powinny zaopatrzyć się w podrę­
czniki:

Fabr, kation von kohlen sanerhaltigen 
Getrenken,

wspaniałe dzieło ozdobione 8 0 -ciu tablicami rycin, wydane 
w niemieckim języku u Wiegand i Hempel w Berlinie, ja- 
koteż we wszystkich księgarniach, (na żądanie posyła pro- 
spekta bezpłatnie), (18—26) —2123—

LETNIE PRZECHOWANIE FUTER
przy Magazynie F u te r 

J  IJ Ii J  A. IV A P E N K  AL I ,  
ulica Senatorska, 

naprzeciw b. Pałacu Prymasowskiego.
Magazyn rzeczony podobnie ja k  w r  z. tak i ns» lato b ieżą­
ce, przyjmuje na konserwację wszelkie Fu tra  na tych sa­
mych co dawniej warunkach, najzupełniejszą dla deponen­
tów przedstawiają rękojmię. ,  6 — 10) —3284 —sssaasaasassaeai

Ogród pod Lipką, (a
.przy ulicy Przejazd, od dawnych la t znany Szanow-

  nej Publiczności, obecnie
E Ł I S E E J J i * ,  ( f )
Znacznie powiększony, zupełnie wyrestaurowany, fS\ 

przeistoczony i na sposób zagranicznych teg> ro- iUr 
dzaju zakładów urządzony, n  przyszłą Wie- ( j )  
dziele to jest dnia 15 Ula ja otworzo- /3\

Kar ny zostaje. Podpisany właściciel tego zakhdu ,i- d?który dołoży wszelkich starań, by Szanowna Pu ^  
( § \  bliczność pod każdym wzslędem zadowolnioną była, f2\ 

poleca się wybornem P I W E M  B A W A B -  W  
\S N k I H  lagrowem z lodu z renomowane- (W 
(ęft go Browaru pod Firm ą I I A B E R B C S C H  et 

Ń C H I E L E  śwleżenil, siHHCzneml po­
trawami, wszelklenil nowaliami i 
uprzejmą i skrzętną usługą 

Zarazem ma przyiemność zawiadomić Szanowną 
Publiczność, iż z dniem 1 Czerwca roz­
poczną się przedstawienia Trupy 
artystów dramatycznych pod By. 
rekcją psna Hugo Treu z Balicji 
w języku Klemieehln* w gustownie i od­
powiednio na ten cel zbudowanym Teatrzyku 
Letnim. (3—3) —3791— t t j l



—  V  -

Magazyn nasz znajduje 
się przy ulicy Krakowskie • 
Przedmieście, wdomuDo- 
brycza, Nr 455/93, obok 

statuy Zygmunta.

TAJEMNICE

W A R S Z A W Y
Magazyn nasz znajduje 
się przy ulicy Krakowskie- 
Przedmiescie, wdomuDo - 
brycza, Nr 455/93, oraz 

statuy Zygmunta.

WIE1D SĄ ZRANI. A JEDNAKŻE SĄ TACT. 
CO NIE WIEDZĄ. ŻE

p r a s y  u l i c y  I L r a k o w s l i i e - I V a e e d i r i i e s c I e ,  w  d o m u  I l o b r y c z a ,  I r  
4 5 5 / 9 $ ,  o b o k  s t a t u y  Z y g m u n t a .

można dostać:
k o p .

—  jedną, sztukę Szlązkiego płótna na 12 koszul;
5 0  jedną sztukę Brukselskiego płótna na 12 koszul;
—  jedną sztukę Hollenderskiej weby na 14 koszul;

5 0  pół tuzina chustek do nosa;
8 0  pół tuzina chustek do nosa z Hollt nderskiego płótna;

pół tuzina francuzkich chustek batystowych;
6 0  jedną kolorową serwetę do kawy;

5  jedną kolorową serwetę do kawy, szląskiego i holleuderskiego wyrobu;
—  jedną białą serwetę stołową (damast);
20 pół tuzina serwet stołowych;
6 0  pół tuzina serwet desserowych; 
f  O  jeden łokieć szertingu;
3 2  jeden łokieć płótna prześcieradłowego na poszewki bez szwu;
22 jeden łokieć płótna hollenderskiego, w resztkach, od 3 do 16 łokci;
5 0  jedną ciężką kołdrę pikową;
2 5  pół tuzina angielskich damskich pończoch;

3 0  pół tuzina angielskich męzkich skarpetek; 
t O  Kalesony płócienne lub z angielskiej skóry;
3 0  jedną męzką dzienną koszulę z płóciennym gorsem;
5 0  jedną cienką damską koszulę płócienną; 

j® jeden kaftanik damski;
*  jedną parę damskich kalesonów;

» jeden łokieć angielskiej skóry, nadającej się s z c z e g ó l n i e j  do spodniej bielizny męzkiej;
Prócz  tego znajdują, się w naszym  Składzie: francuzk ie  chustk i i Longsshawls, Lj.óskie chustki w ełn iane

w nainnw szych fasćmaob, Bedum y, K ołn ierzyk i m ęzkie, kolorowe chustki batystow e, oraz rozm aite  inne ga tu n k i. 
P rzy  w ięk szy ch  zakupach odstępuje się  jeszcze  znaczny raba*.
Magazyn nasz znajduje się przy ulicy Krakow.-Przed., w domu Dobrycza, N r 455, 93, obok statuy Zygmunta

i otwarty codziennie od godz. 8 z rana do 9 wieczorem z wyjątkiem' Niedziel i dni Świątecznnych 
podczas Nabożeństwa. ’ (1— 2) — 3949—
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EKSTBAEf 1I9SRY
Z E R A T  B E I T O S

(Południowej Ameryki).

KOMPANII EKSTRAKTU MASNEGO LlEBIGi W LONDYNIE.
Wielka osacaędiiość w gospodarstwiell!

N aty ch m ias to w y  p rz y rz ą d  en ie  posilnego  ro so łu  z a  '/a ceny  j a k  ae  św :eżeg  > m ;ę sa . Z a p ra w ia n ie  i w zm a­
c n ia n ie  z u p , sosów , ja r z y n  i t  p.

ArodrSt itz iiiR en ia J a ry  *lSa s ła b y e h  8 eh n ry * * !
D w a z ło te  m ed a le  w P a ry ż u  1867 r . Z łó ty  m ed a l w H aw rze  ‘868 r  W ie lk i  h o n o ro w y  dyp lom  z a  n a jw y ż ­

sze  o d z n a c z e n ie  w A m ste rd a m ie  1869 rofep.
Ceny detaliczne dla K rólestw a Polskiego:

) fun t ang, w słoiku* %  funt. ahg. w s ło S u  */* iuń t. ang w słoiku 
R*. s  kop. 7g ,Rs. 1 -kep. 90. ,  Rs. l kop. i

Prawdziwy wtedy tylko, jeżeli każden słoik o- 
patrzony jest podpisem samego wynalazcy Lie- 
biga i delegowanego D-ra M. von Pettenkof er.

Sprzedaję się we wszystkich znaczniejszych handlach i aptekach.
Składy główne w Warszawie u PP. A. Ferd. Galie, L. Gradomskiego, Leona Krupec kiego, 3. Mrozowskie­
go, St. Rozmanitha, L. Spiessa, Simon i Stecki A. Stępkowskiego, Sowińskiego, Szulca, F. Springera

i i  3. Riedela.— Skład główny we Włocławska u S. J. Mazura. ,. _ . ..
Sprzedaż hurtowa w domu handlowym J!. V lwEllIESSft * Ś - |a » , w w am sw ie, ulicą Senatorska. Nr /.

B R E M IE  S T  g a  y ,
(7 — i s )  , ; — 2611— (58191 G e n e ra ln y  A g en t d lt^  K W ilM tw a^PelskiE

>/, fu n t. ang. w s ło ik a  
K o p . 55.

S e

Z pow odu  ko n ieczn eg o  w y jazd u , o d  Sgo J* n a  
r. b., j e s t  do w y d z ie rżaw ien i*  n a  la t  dw a i p ó ł

Dom z ogrodem,
roczny  d o ch ó d  870 rs . b iu t to .  D z ie rż a w a  w y m a­

gana z a  r o k i  p ó ł z  g ó ry ; r e s z ta  b e z p ła tn ie . W iad o m o ść  pod 
N r  87. u lic a  O grodow a, od  godziny  2 do 6 po p o łu d n iu . 

( 2 - 2 )  — 3699 —

1 RUPTURY.
€  Bandaże Elektro-Medyczne,
ff zastosowane do wszelkiego rodzaju 

RUPTURY, wyrabia stosownie do nade­
słanej miary, podług oryginalnyah wzo­
rów Marie-frieres w Paryżu, lecz bez wszel­
kich szarlatańskich zagranicznych prze­
chwałek, po cenach prawie o połowę niż­
szych. Bandaż elektro-medyczny z jedną 
pelotą rsr. 6, z  dwoma pdetotami rsr. 10.
PP. Lekarze Technicy, ocenili dokład­
ność krajowego wyrobu.
J. PIH Optyk i i i . Warszawy 

ulica Miodowa Ar 49Sa. |
;i .1 2 — 6) — 2849—(1037) | |

jJBfw \  J e s t  do sp rz e d a n ia  p rzy stęp n ą , ce n ę ,

ffflmrf Koń wierzchowy gmady,
1 \  p ię k n e j budow y i d o b rz e  w y je ż d ż o n y .—

W ią d o m o ść  powziąAć m o żn a  p rzy  u lic y  W ilc z e j, N r  8 now y, 
m ie sz k a n ia  N r  2 , c d  go d z in y  ł ż e ;  do w ieczo ra .

(4— 4 - 3 6 7 2 —

O S I O B i ^
p rz y b y ła  ze  w si w w ieku  m ło d y m , z d o ln a  do' w sz e lk ic h  r o ­
bo t: U raw iecczyzny, b ie lizn y , h a f .u  i t .  p ., o ra z  do  g ^ sp o - 
darB tw ę dom ow ego, życzy z a ją ć  m ie jsc e  w d om u p ry w a tn y m  
w W a rsz a w ie  lu b  n a  w si.— W ia d o m o ść  w d o m u  J a n a  P rz y -  
gock iego , p rz y  u licy  G rzybow sk ie j N r  1026 u  M a ła c h o w ­
sk ich . (2 — 3) — 3884

’! •
Świeży transport

C E M E N T U  !
ze znanej fabryki Robins 
w Londynie

n a d sz e d ł do d o m u  H an d lo w eg o -;
m Braci P1RTOWIC*
M  p rz y  u licy  D łu g ie j, N r  58oa.
1  1 2 - 3 )  - 3 8 1 5 -

'” '7? " "  '  D o sp rz e d a n ia

M w ark  dziedziczny,
75 d z ie s ia ty n  (5 w łók) 49 w io rs t (7 m il) o d  W arszaw y-
W iad o m o ść  p rz y  u licy  O gradow ej pod  N re m  848. S tró ż
w sk a ż e . 13— 3) — 8479—



—  T O  —

Tureckie Cygara po lej kopiejce,
i nowa serja Papierosów

łn t a  i -X . ~-C- J —  ^

Lit. A. z musztukami i bez, z Wyborowego Dftlbeku 100  po 2 rs.
„ B. „ „ j) n „ 100 po l rs. 50 kop.

trC. „ z dobrego Diubeku 100  po 1 rs 2 0  kop.
” D. „ „ 2 Samsonu loo po 1 rs. 2 0  kop.

E. ” „ n zSamsonu i Diubeku loo po i rs. 20 kop.
F . Gr. H. ” w krótkim  czasie wyilańe będą, ino po 1 rs. 

oraz n o w y  g a t u n e k  t y t o n i u  P E B S l ’C K A K f, 1  f u n t  p o  1 r s .  8 0  k
”  F A B R Y K I  H  T E O F I i l O ł . (2—3) — 3758 —

uzdolniona do Gospodarstwa w iejsk ie­
go, pragDie znaleść u m ieszczen ie  od 
§gó Jena, lub do sklepu w miejscu, to 
jest w Warszawie. Wiadomość w skle­
pie pieczywa, ulica Senatorska, dom 
Leweuberga, Nr 407, nowy 16 .

'i - 8 ) —8968 —

Dom w Warszawie
1 E iś śj! do nabycia za rs. 9 0 0 0 , ze spłatą amortyzu-

h b  jącą, kapitał rs. 3750, przęz 7%  w ciągu lat
 _25, reszty szacunku wymagana gotowizną, lub .

"przekazem summy n a - 1 ńiimerżb'domu w Watśzk^ieJ-tHbo 
w zamian za posiadłość wiejską bez długów, zagospodaro­
waną i niedaleko od kolei żelaznej. Pośrednictwo trzecich 
wyłączone. Proponujący zgłosi się osobiście d la  porozu­
mienia się do osób, które nsdeślą swe adressy opieczętowa­
ną .pod, sigaum A. do kantoru pism, pani Ostrowskiej, 
ulica Podwal, sklep pierwszy za cukiernią narożną Kadecza 

(1 — 3 —3948 —

Dzierżawa Folwarku,
położoneg po lewej stronią Wisły, przy szosie, w odległo­

ś c i  10 wiorst od r  gatek, jes t do odstąpienia. Wiadomość 
bliższą w Redakcji K urjcra Warszawskiego.

( 1 - . 2 J — 3964—

ELSNER
D E I V T I S X 1 ,

powrócił z zagranicy i zaopatrzył swój zakłąd w naj 
j t  nowsze wynalazki dentyst ki, Mieszka przy rogu uli- 
H cy Nowy Świat i Ś to-Krzyzkiej, Nr 3, obuk Cukier 

ni Sęmadeniego.
:$C  (3—») ., . j — 3849

8
%
m
se

Do sprzedania 
Dwie Po««es«ie łączne,

przy ulicy Wolskiej, Nr 3087 i 3 0 8 7 B, w cyr­
kule 7, obejmujące powierzchni: jedna Possessja

* og r.d em łokci kw. 7 ,2 0 0  i dumek, cena jego rs, 2,2bo_
Druga Possessja z ogrodem łok. kw. 4960 i officynas stan­
cji, cena jego 3,500 rubli. W ypłata ugodzonego szacunku, 
może być przekazana z innej summy hipotecznej w W ar­
szawie, jaką by kto positdał, lub może pozostać na gruncie 
jakaś część. Wiadomość u właściciela domu nro 2 ,7 5 2 , ul. 
W iślanną obok Browarnej. (4—6J — 3220 —

K O L O I J A
nn prawnch w łościańskich

W powiecie Grójeckim gubernji Warszawskiej we wisl W il­
ków, gminie Lipie położona, zawierająca przestrzeni 40 
m. n. (20 dzies.) z zabudew ainini gospodarshiemi w bardzo 
dobrym stanie, dworkiem mieszkalnym bardzo przyzwoitym1 
i ogródkiem owocowym z przeszło stu sztuk szczepów w na j ­
lepszych gatunkach 1 innych krzewów owcc wych, będzie 
sprzedana przez publiczną licytację w dniu 20  Maja fi 
Czerwca) r. b. przed W ójtem Gminy Lipie. Najbliższa s ta ­
cją pocztowa Grójec: od stacji kolei żelazriej Ruda Guzow- 
ska, wiorst 28.______ (2—2)_____ ... "—"3709 —_____ _

7.;f: ; > N i e r u c h  o n  o ś ó
, j ! g | ! |  w m i i c ś e l e  gubemjalnem Mielcach, 
gEMMaa* 36,000 łokci kwadratowych jnojąca, narożnie od 
frontu głównej ulicy i promenady położona, z MOOTEIII 
■ n l e i z k a l n y m  o 7 u Pokojach, ze Stajnią i Wozownią, 
z wolnej ręki jest do sprzedania. Wiadomość w Kielcach, 
u Sekretarza try b u n a łu  Jastrzębskiego; w Warszawie u Me­
cenasa Kleczkowskiego, przy ulicy Długiej, Nr 690; wNowo- 
Minsku u Pod pułkownika F . Galie. (1—1) —3941—

W  iednej z fabryk cukru w Królestwie, wakuje posada na
S Y D E M A J S T R A ,

przy warunkach ‘bardzo korzy’stiiych. PtSgnący otrzymać 
to miejsce winien oprócz Odpowiedniego uzdolnienia, posia­
dać najmnipj 5 0 0 0  rs. kapitału , który czy ta do współki, 
czy też jako kaucję do tejże fabryki wniesie. IntEressanci 
bliższe objaśnienia powziąść mogą w hotelu Niemieckim, 
gdzie Szwajcar wskaże, lub też w domu Grabowskich, przy 
ulicy Miodowej, Nr 495, mieAkania 2 8 . (1—3)-—8945—
 Uli i   ----- ---------- ‘ ;   '

jęi;a a a  b r  j)0 sprzedania sfi przy- 
W M  & stępriącenc,jMd  MEBLE MAHONIOWE,

rsusejn kryty składający, się z 
*jli, 6 Krzeseł, Stylu przed kanapę, 2 Stolików do kart, 
s Szafy rozbierane i Szafka do bielizny, 2 umstra, większe 
i jedno mniejsze oraz; 1 Kozetsa, 6 Napoleonek skórą a- 

‘merykańską krytych, Biurko, Komoda, 2 Łóżka, toaleta da­
l i i  szesiąg skórą prawdziwą kryty, także kredens jesiono­
wy na kolor orzechowy i stół rozsuwany, 9  d y w a n y  
i d® 9 »•»**«  * t p Przy nUey Złotej Nr
(26  nowy), w _ parterowym domu od frontu, wchód przez 
podwórze u dzierżawcy domu. (2 —3 ) —8899—

Kanapy. 2 F q(.



D U  DOKTORA.
m ieszkanie od Sgo Jana  r. b. na lem  p iętrze z bal­
konem, 7 pokoi, kuchnia angielska, 3 wchody, stajnia, wozo­
wnia, piwnica i komórka, góra wspólna, pori Nr 3100 za 
W olskiemi rogatkami: W tym lokalu od 10 lo t ciągle prze­
mieszkują doktorzy i dotąd, a w domu je s t apteka i felczer- 
Okolica najludniejsza z przedmieść W arszawy połączona 
flizami, artykuły żywności na miejscu. W iadomość u rządcy, 
felczera p. Tynieckiego lub przy ulicy Złotej Nr 1513, u 
•właściciela. (2 — 3) — 3715 — ___________ i-
'  W domu pod Nrem l l 9 a b ,  przy ulicy Zapiecek, są do 
wynajęcia od Sgo Jana:

1) Sklep z 2ch izb składający się, zajmowany na skład 
Skór, za rs. 2*0 rocznie

2 ) Sklep zajmowany na dystrybucję, za rs. 180.
3) Sklep z kuchnią za rs. 75.
Wiadomość na miejscu lub u W łaścicielki pod Nr. I6i8g, 

Żóraw ia N r 2 mieszkania. Sklepy pod Nr 2 i 3, mogą być 
złączone a sklep Nr 3 może być wynajęty zaraz.

Jeden z tych sk lepów  może być użytym na sprzedaż 
wody Sodowej, której w tej stronie nie ma.

(3 — 3) — 8*82 —

Są do wynajęcia Łokalet z dniem 1 lipca r: b., w do­
mu pod Nrem 2*03» (9 nowy), róg ulic Karmelickiej i No­
wolipek, po stronie chodnika asfaltowego, po cenach zni­
żony cli: 4 pokoje z balkonem, przedpokój i kuchnia, na 
l  piętrze od frontu, za rs. 330. 4 Pokoje z balkonem,
przedpokój, spiżarka i kuchnia, na 2 piętrze od fronto, za 
rs. 375. 3 Pokoje, przedpokój i kuchnia, na 2 piętrze od 
frontu za rs. 180.

3 pokoje z kuchnią na parterze, od frontu za rs. 215, i 
inne pomniejsze, oraz wozownia i suteryny na składy, a 
także są dwa duże Lustra do sprzedania. Wiadomość 
u Stróża Augusta. f > —S)—3956 —

Potrzebne jes t

M IESZKANIE roczne,
przy familji obywatelskiej, złożone z jednego Pokoju irez 
mebli, albo jeżeliby który z Obywateli wiejskich cbciał 
wspólnie mieszkać z obywatelem wiejskim chwilowo baw ią­
cym w W arstawie, raczy nadesłać swój adres z oznaczeniem 
ceny, do Redakcji K urjera W arszawskiego, pod literam i A. 
S. ( 1 - 1 ) —3221—

Od Sgo Jan a  są do wynajęcia następujące

przy ulicy Ciepłej, N r 3 (U 1 7 B :
Na parterze: * pokoje, przedpokój, korytarz i kuchnia, 

za rs. 270 rocznie.
Na lem  piętrze: 4 duże pokoje, z balkonem, przedpokój, 

korytarz i  kuchnia, za rs. 300 rocznie.
Na 2 piętrze: 3 duże pokofo gabinet, przedpokój, kory­

tarz  i kuchnia, za rs. 240 rocznie, i 2 pokoje duże, przed­
pokój i kuchnia, za rs. 135 rocznie. Wiadomość na miej- 
ZCU. (3 - 8 ) —8732—

W domu Nr 1318, jest do wynajęcia od Igo Lipca 
1870 roku

S K L E P
z obszernym pokojem, pskam erem i piwnicą. Bliższa 
wiadomość na miejscu lub też w W ydziale Dóbr 
Rządowych Izby Skarbowej Warszawski, j.

( 3 - 3 )  -  3771 —

Ktoby potrzebował za przystępną cenę:

M IE S Z K A N IA ,
na czas do 8go lipca, może takowe nająć przy ulicy Żóra- 
wiej Nr 1 6 1 8  lit. d; pierwsze piętro składa się z Salonu 
z balkonem, kilku pokoi i kuchni. Tamże są do sprzeda­
nia: garnitur m e b l i  mahoniowych, 2 łóżka, stół jadalny 
n* 24 osób i kredens jesionowy; wiadomość na miejscu, p ier­
wsze piętro drzwi na prawo. (2—3) —3874—

M i e s z k a n i e
do odnajęcia od l-go Czerwca, na całe lato, przy ogrodzie 
Saskim w domu W go Okęckiego, Nr loesC , róg M arszał­
kowskiej i Królewskiej, na 2 giem piętrze, 7-etn pokoi 
z meblarai, kuchnia, przedpokój i wszelkie wygody gospo­
darstwa domowego. Stróż domu wskaże. (3 —3)—3587—

Do wynajęcia od S-go Jana  r. b. przy ulicy Podwal, 
pod Nr 4 i 6

LOKAL
w którymi mieści się obecnie kawiarnia, na takiż lub inny* 
proceder, oraz dwa Pokoje kawalerskie na l-em  pię­
trze. W iadomość u właścicielki. (1—*) — 3954 —

|| MMMMM
Je s t do najęcia za rs. 250 rocznie

SKLEP,
w domu Nr 412 d, drugi od Krakow tkiego-Przed- 
mieścia, przy ulicy Królewskiej, obecnie przez zar 
k ład ubiorów męskich zajmowany. Tamże m iesz­

a / t  kania z 2 i 3ch Pokoi złożone, w oficynie są 
do najęcia. (.1 — 3) — 3955 -

Do wynajęcia od l-go lipca r. b., rocznie lub kwartalnie

Mieszkanie z oddzielnym wchodem,
dwa pokoje obszerne, każdy o 2 -ch oknach, na l-m  pię­
trze od frontu, z meblami i usługą róg Marszałkowskiej i 
S-to Krzyzkiej Nr 1735, nowy 6 1 . Wiadomość u stróża.

(1 — 11 —3946 —

-  ś

ionoljZgubiono
Zginął W O R E C Z E K  szafirowy skó­

rzany, w którego przegródce były Dwa ma­
lutkie Kolczyki niebieskie, z malutkiemi przy 
nich takiemiż Gwiazdkami, idąc Aleami Jero-

 j /  zolimskiemi od Nowego-Swiatu, ze strony Izby
Obrachunkowej górą aż do końca parkanu. Łaskawy Zna­
lazca dostanie Rubla nagrody, za zwrotem Kolczyków, na 
.Nowy-Świat pod Nr 36 nowy, w korpusie na dole.

________________  (1— 1)____________ - 3 9 5 0 —

W  zeszły czwartek, dnia 30 kwietnia (12 maja) r. b., 
w przejeżdzie z kolei W arsz.-W ied., ulicami: Marszałkow- 
S ką, Złotą, Zielną, Sienną, W ielką na Slizką, a ztam tąd 
pirzez W ielką, Sto-Krzyzką, Marszałkowską, na Królewską, 
s .'gubiono lub też pozostawiono w dorożce Broń ("dubel- 
' l ó w U ę ) ,  lufy z angielskiego dzineru bronzowane, z ob ­
wódką złotą przy patentśrubach, gdzie także umieszczone 
było nazwisko fabrykanta, złotemi literam i wydrukowane: 
Bekker e t Comp. w Warszawie. Zamki, pólkurcza, oraz an- 
tsby  grawerowane, flintpas przy niej zielony, w futerale 
drewnianym czarnym,*wewnątrz suknem zielonym wykleja- 
nym. Uprasza Bię znalazcę o zwrót BRONI za nagrodą, 
na ulicę Królewską pod Nr *isb, gdzie właściciela stróż 
miejscowy wskaże. PP. Pusskarzy uprasza się o zwróce­
nie uwagi na opisaną Broń, a w razie spostrzeżenia zaw ia­
domienia prawego właściciela tejże. ( 2 _ s )_ 3 9 2 8 —

W Drukarni Kurjera Warszawski* igo— AosBoneiio Ijeisypoio.


